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Napieta sytuacja na Bliskim Wschodzie 
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porozumienia 


pomiędzy Izraelem a państwami arabskimi 


Rzecznik rządu brytyjskiego podał do wiadomości, że my- 
śliwce Izraela strąciły w ciągu ostatnich kilku dni pięć samo- 
lotów brytyjskich (cztery typu Spitfire i jeden typu Tempest). 
Rzecznik oświadczył, że „amoloty te zostały strącone nad te- 
rytorium Egiptu. Przeprowadzały one loty wywiadowcze dla 
sprawdzenia, czy wojska Izraela przekroczyły granicę Egiptu. 


Rzecznik Foreign Office złożył na | strącono dwa samoloty brytyjskie nad 


konferencji prasowej oświadczenie, 
w którym oskarżył wojska Izraela o 
„niesprowokowaną agresję" na tery- 
torią arabskie, Zaznaczył on, że we- 
dle wiadomości posiadanych przez 
władze brytyjskie — wojska żydow- 
skie znajdują się na terenie Egiptu. 
Rzecznik rządu [zraela złożył o- 
świadczenie, w którym podkreślił, że 


163.000 ton węgla 


przez porty Gdańsk—Gdynia 

Według danych, otrzymanych z 
Gdańskiego Urzędu Morskiego, w 
grudniu 1948 r, wyeksportowaliśmy 
przez zespół portowy Gdańsk/Gdy- 
nia oko0 769.009 ton wegla, 


——| | — 


streptomycyna z Kanady 
przybyła do Gdyni 


Do portu gdyńskiego wpłynął sta- 
tek szwedzki „Hoeken“ z ładunkiem 


terytorium Izraela. Na pokładzie sa- 
molotów brytyjskich znajdowały się 
karabiny maszynowe, gotowe do strza 


łu. Pozostały przy życiu pilot brytyj- | 


ski John Me Elhaw został wzięty do 
niewoli. Rzecznik zakomunikował je- 
dnocześnie, że aad terytorium Izrae- 


la strącono również 4 samoloty egip- |. 


skie, 

Wiadomość o strąceniu samolotów 
brytyjskich przez myśliwce [Izraela 
jest przedmiotem licznych komenta- 
rzy. Jak słychać, minister Bevin roz- 


patruje tę sprawę z imnymj ezłonka- | 


mi rządu, 

W kołach politycznych podkreśla 
cię, że rząd Izraela zmierzą do pro- 
wadzenia bezpośrednich rokowań z 
poszczególnymi państwami arabskimi. 
W ostatnich dniach zapowiedziano 
kontynuowanie rozmow rządu Izrae- 
la z przedstawicielami Transjordanii, 
Iraku oraz podjęcie rokowań z Egip- 
tem, Wiadomość ta wywołała w Lon- 
dynie obawę, że państwo Izrael może 
dojść do porozumienia z poszczegól- 
nymi krajami arabskimi - „za ple- 
cami Foreign Office. „/ tej sytuacji 
prasa brytyjska prowadzi $w_itowna 


dróbnicy, pochodzącej z Kanady. 
Wśród drobnicy znajduje sie m, in. 
transport 612 kg streptomycyny, co 
stanowi przeszło 12.000 amputck, | 


kampanię propagandowa. donc-zac o 
dalszym posuwaniu sie woisk żydow- 
skich na terenie Egiptu oraz ə kon- 
centracji wojsk brytyjskich w Trans- 


jordanii. Celem tej kampanii jest nie- 
wątpliwie pokrzyżowanie bezpośred- 
nich rokowań, prowadzonych między 
państwem Izraela a krajami arabski- 
mi, 

Rzecznik Izraela zakomunikował 
na konłerencji prasowej, że strącone 
samoloty brytyjskie były zaopatrzone 
w bomby. 

Podano do wiadomości, że lotnic- 
two brytyjskie w Egipcie otrzymało 
rozkaz strzelania do samolotów Izrae- 
la, które pojawią się nad terytorium 
Egiptu. 

Podano urzędowo do wiadomości. 
że rząd brytyjski, etosownie do trak- 
tatu brytyjsko-transjordańskiego, skie 
rował oddziały wojskowe do Akaby 
Akaba jest portem, znajdującym się 
na północ od Morza Czerwonego i 
oddalonym o 160 mil na wachód od 
Kanału Sueskiego. W Akabie zbie- 
gają się granice Transjordanii, Egiptu 


i Arabii Saudyjskiej. 
(Dokończenie na str. 2) 
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Sukcesy polskich robotników i 


inżynierów 


Pierwsza maszyna okrętowa 


— wyprodukowana w Polsce 


W Zakładach Budowy Maszyn od- 
była się uroczystość przekazania pierw 
szej wyprodukowanej w Polsce paro- 
wej maszyny okrętowej. Przeznaczona 
ona jest dia polskiego rudowęglowca 
„Sołdek*. Wyprodukowana maszyna 
posiada moc 1.300 KM i waży 35 
ton. 

W marcu przekazana zostanie sto- 
czni w Gdyni druga maszyna, znaj- 
dująca się już w montażu, a prze- 
znaczoną dla drugiego rudowęśłowca 
„Jedność Robotnicza". 
| W okresie przedwojennym czynio- 
ine już były u nas próby budowy ma- 
szyny okrętowej, Próby trwały 3 la- 
ta, jednak maszyny nie wyproduko- 
wano, Plan produkcyjny huty na rok 
1948 nie obejmował budowy maszy- 
ny okrętowej. Została ona.wybudowa- 
na poza planem, jak również szereg 
maszyn ogólnej wartości 6 i pół mi; 
liona zł przedwojennych, które zało- 
ga huty wyprodukowała w okresie 
Czynu Kongresowego, 

Konstruktorem pierwszej maszyny 
okrętowej jest prof., Polak z Poli- 
techniki Gdańskiej. Wprowadził on w 


maszynie szereg zmian w systemie 
sterowania, Prof. Polak przystąpił do 
konstruowania nowej większej okve- 
towej maszyny parowej, polączone; z 
turbiną o specjalnej mocy. 
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Fabryka Maszyn oa Śląsku zame- 
dowała o wyprodukowanin setnej wrę 
bówki, precyzyjnej maszyny  górni- 
czej, usprawniającej i ułatwiającej 
wydobycie węgla. 

Do produkcji wrębówek po raz 
pierwszy w Polsce przystąpiono przed 
dwoma laty. Do tego czasu maszyny 
te sprowadzano wyłacznie z zaśrani- 
cy. 

Polskie wrębówki  elekiryczne w 
niczym nie ustępują wrębówkom za- 
granicznym tego typu, a przeciwnie 
— pod niektórymi względam; nawet 
je przewyższają. Najlepszym :+żu do- 
wodem są napływające już z zagra- 
nicy zamówienia ua nasze wrębówki. 
Niezależnie od dotychczas wyprodu- 
kowanych wrębówek, konstruktorzy 
polscy skonstruowali już nowy typ 
wrębówki o zwiększonej mocy. 


Zaprzestania działań "em w mieście 


żąda ludność oblężonego Tientsinu 


Tarcia w kierownictwie 


Kuomintangu 


Z Tientsinu donosi agencja Reutera, że wojska ludowe zajęły bun- 
kry, tworzące pierścień obronny wokół miasta. Wojska Kuomintangu 
wycofały się w głąb Tientsinu. Ich pozycje obronne ostrzeliwane są 
nieustannie przez artylerię wojsk ludowych. 


wi | w Chinach donosi, 
Przed nowym kryzysem , ludność Tientsinu wystosowała do 
w łonie reżimu ateńskiego 


Agencja France Presse donosi zj tacy przywódcy opozycji 


Aten o zaostrzeniu się w ostatńich 
dniach tarć i kłótni w tamtejszych 
kołach politycznych. Premier Sofu 
lis zagroził dymisją całego rządu, 
jeśli do 30 stycznia pozostali człon 
kowie gabinetu, a szczególnie Tsal 
daris nie zgodzą się na rozszerze- 
nie składu obecnego rządu. Nato- 
miast jeden z przywódców opozy- 
eji Venizelos wypowiedział się zde- 
cydowanie przeciwko jakiemukol- 
wiek kompromisowi z. Tsaldarisem. 

Na skutek trwania kryzysu w ło- 
nie rządu Sofulis zamierza zwrócić 


się do króla Pawła z prośbą o dai- 
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| Czang-Kai-Szeka telegram następu 
| jącej treści: 

„Mamy nadzieje, że genera? Fn- 
| Tsi-Yi otrzyma natychmiast roz- 
| kaz usunięcia swoich wojsk z Tien 
tsinu i rozegrania bitwy przeciwko 
| armii ludowej poza obrebem mia. 
'sta. Gdyby to okazało się nietnożli 


Dostawy wojskowe dia Europy 


w ramach planu Marshalla 


Amerykański min. obrony naro- 
dowej Forrestal opubiikował w tvch 
dniach roczne sprawozdanie, w któ- wstępie, że już w ub roku prezy- 
rym domaga się m, in. zwiększenia | dent Truman zamierzał udzielić kra 


ak Ven;- 
zelos, Kanelopoułos i Papandreu. 
„Podobne życzenie wyraził rów. 
nież brytyjski minister Noei Baker, 
który bawi obecnie w Atenach 


Komentujac to sprawozdanie 
„Krasnaja Zwiezda“ przypomina na 


dowódca 
| 


sze przedłużenie o miesiąc wakacji | chodnio-europejskich w: 1949 r, 

parlamentarnych. Przeciwko tamu SN 
projektowi wystąpiła jednak znacz- 
na część posłów dzięki którym o- 
becny reżim koalicyjny monarchi- 
stów i liberałów zdołał utrzymać ` 
Się przy władzy. 


Parafowana w końcu ubiegłego 
| miesiąca umowa handlowa polsko- 
norweska. została w dniu 8 stycznia 
rb, podpisana w Warszawie, z waż- 
nością na okres roczny tj. od 1 stycz 
nia do 31 grudnia 1949 r. 


Rozgłośnia Wolnej Grecji done 
si z Aten, że ambasador ainerykań 
ski Grady przeprowadził po powro 
cie z Waszyngtonu konferencję z 
Tsaldarisem. podczas której doma; Wymiana towarowa przewidziana! 
gał się rozszerzenia składu obecne | ta umową zamyka się sumą przeszło: 
go reżimu. Do zreorganizowanego | 142.000.000 koron norweskich w im-| 


wadu koalicyjnego mieliby wejść | porcie i eksporcie łącznie, | 


Umowa handiowa z Norwegią! 


¿pomocy wojskowej“ qla krajów za- jom unii zachodniej pomocy woj- 
skowej, czemu się jednak oficjalnie 
sprzeciwił Kongres USA. Jednakże 
imperialiści amerykańscy nie dali 
za wygrana į postanowili wykorzy- 
stać dla dozbrojenia państw zacho- 
dnicj Europy kredyty przewidziane 
w planie Marshalla, 


Jak wynika obecnie z raportu 
Forrestała — podkreśla „Krasnaja 
Zwiezda* — nie chce on ograniczyć 


możliwości zbytu amerykańskich fa- 
oryk zbrojeniowych do ram planui 
Marshalla, lecz domaga się przy jęz | 
cia osobnego programu  uzbrojen:a 
krajów zachodnio-europejskich, 


we, żądamy zaprzestania oporu, 
ażeby zaoszczędzić milionom Chiń- 
czyków bezużytecznych ofiar". 
Wiadomości napływające z Nan- 
(kinu potwierdzają informacje o po 
i Ważnych tarciach i możliwości roz- 
łamu w łonie kierownictwa Kuomin 
' tangu, które przybierają na sile w 
izwiązku ze stale pogarszającą się 
|sytuacją na frontach. Agencja Reu 
| tera podaje m. in., że generał Pai, 
| naczelny Chin  środko- 
wych zamierza bez porozumienia z 


| Czang-Kai-Szekiem wycofać wszyst 


kie swoje oddziały z frontu do ro- 
dzinnej prowincji Kwangsi. 
Premier Sunfo udzielił dymisji 
| dyrektorowi Banku Chińskiego Yui 
w związku z popełnionymi przezeń 


reformy walutowej. Obowiązki dy: 
rektora Banku pełnić będzie tym- 
czasewo minister finansów. | 
Z Hongkongu donos: agencja 
Reutera, że wypłynął stamtąd pietw 
szy statek cudzoziemski do pottu 
mandżurskeigo Antung, a więc de 
terytorium,  opanowanego , prze? 
chińską armię ludowa. Jest to pa 
rowiec norweski „Prosper“, który 
przewozi towary i pasażerów. 


Policja rzymska 
rozpędza demonstrację 
bezroboinych 


Silne oddziały policji i karabi- 
nierów zaatakowały w piatek wie- 
czorem demonstracje bezvobot- 
nych, którzy udali się pod gmach 
prefektury, aby zaprotestować prze 
ciwko wzrastającemu bezrobociu. 
W czasie starć wiele osób, w tym 
również kobiety i dzieci — odnios 


nadużyciami w czasie niedawnej ło kontuzje. 


Terror w Poludniowej Korei 


Jak doniosło radio Penjan, poli 
cja w Połudn. Korei kontynuuje 
prześladowania patriotów, domaga- 
jących się natychmiastowej ewa- 
kuacji wojsk amerykańskich i zli- 
kwidowania marionetkowego rządu 
południowo - koreańskiego. W Seu 
lu policja aresztowała ostatnio 160 
działaczy demokratycznych. Liez- 
nych aresztowań dokonano również 
w innych miastach Południowej 
Korei. 

Radio Penjan podało obraz pe- 


netracji amerykańskiej w życie go- 
spodarcze Południowej Korei. W 
obecnej chwili w rękach amerykań- 
skich monopolistów znajduje się 
30 proc. wszystkich przedsiębiorstw 
Południowej Korei, ponad 50 proc. 
przemysłu zajmującego się produk 
cją artykułów pierwszej potrzeby, 
30 proc. przemysłu maszynowego 
oraz całkowicie przemysł elektro- 
techniczny i wydobycie metali kola 
cowych, 


Na szerokim swiecie 


M a r s h a: 


możliwościach ustąpienia sekreta- ji bezpieczeństwu świata. W obceso- 


rza stanu USA Marshalla prze- 
bąkiwano w ostatnich czasach dość 
uporczywie w kołach politycznych 
Waszyngtonu  Zdawano sobie bo- 
wiem sprawę, że sytuacja Marshalla 
po ponownym wyborze Trumana na 
fotel prezydenta nie była zbyt przy- 
jemna, jako że Marshall w okresie 
przedwyborczym dość mocno zaanga- 
żował się po stronie konkurenta Tru: 
mana — Deveya. Choroba nerek, jaka 
przydarzyła mu się ostatnio, umożli- 
wiła honorowe wybrnięcie z „przykrej 
sytuacji, ` 
Ustąpienie Marshalla stało się mimo 
to wielkim wydarzeniem politycznym 
na miarę światową. Nie dlateśo jed- 
nak, że z łaktem tym łączyć należy 
jakieś nadzieje na zmianę kursu po- 
litycznego w Stanach Zjednoczenych 
Ameryki Północnej w zakresie poli- 
tyki międzynarodowej. W tym wzślę- 
dzie po następcy Marshalla — Deana 


Achesona — nie warto spodziewać Się / 


posunięć rewelacyjnych, zastrzegając 
ocenę jego działalności w miarę roz- 
woju wydarzeń historycznych, 

Ustąpienie Marshalla narzuca nato- 
miast mimo woli potrzebę krytycznej 
oceny efektów dotychczasowej poli- 
tyki międzynarodowej USA, kżórej 
był on wszak najpełniejszym wyrazi- 
cielera, w pewnym sensie — postacią 
symboliczną i sztandarową. Dowodem 
tego chociażby osławiony „plan Mar- 
shalla“, nazwany tak od imienia jed- 
nego z jego głównych twórców oraz 
gorliwych realizatorów. 

Nazwisko Marshalla nie zapisało się 
chlubnie w dziejach świata powojen- 
nego. Jeżeli powiedzieliśmy wyżej, że 
Marshall staje się w pewnej mierze 
symbolem polityki USA, to podkła- 
dając tu konkretną treść stwierdzić 
musimy, iż była to polityka imperia- 
lizmu amerykańskiego, zaciekłej eks- 
pansji, polityka zagrażająca pokojowi 


Anglicy obawiają Się -porczu 


(Dokończenie ze str. 1) 

Agencja Reutera publikuje oficjal- 
ny komunikbat ogłoszony w Tel Avi- 
vie ò zaprzestaniu wszelkich walk na 
pustyni Negev w Palestynie, Zupełny 
spokój zapanował również na froncie 
centralnym w rejonie Ramat — Hako- 
vesz 

ee , 

Korespondent kairski „Daily Tele- 
graph” twierdzi, że wkrótce ma uka- 
zać się oficjalny komunikat o wy- 
słaniu wojsk brytyjskich do portu A- 


Kronika polityczna 


8 bm, ambasador nadzwyczajny i 
pełnomocny Republiki Włoskiej w 
Warszawie Giovanni De Astis zło- 
żył listy uwierzytelniające Prezy- 
dentowi RP, 

W uroczystości złożenia listów u- 
wierzytelniających uczestniczyli: 
min. spraw zagr. Modzelewski, sekr. 
gen. MSŽ amb, Wierbłowski, dyr. 
protokółu dypl, Gubrynowicz, szef 
kancelarij cywilnej Prezydenta RP. 
min. M;jal i dyr. gabinetu Prezyden- 
ta RP Górska, 

+» 

8 bm. poseł nadzwyczajny 1 min. 
pełnomocny Szwajcarij w Warszawie 
Gaston Jaccard złożył Prezydentowi 
RP listy uwierzytelniające, 

++ 

Marszałek Sejmu 
go, Władysław Kowalski, przyjął w 
dniu 7? bm. posła nadzwyczajnego i 


ministra pełnomocnego państwa 
Tzrael w Warszawie Israela Barzilay. 
EE 


8 bm. premier Józef Cyrank:ewicz 
przyjął w Prezydium Rady Mini- 
strów z wizytą pożegnalną posła 
Szwecji w Warszawie Claes West- 
ringa. 
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Str. 2 


| taszystowskimi i tak wszędzie dzieje 


Ustawodawcze-, 


wych, brutalnych nie rzadko meto- 
dach była wyrazem ducha feldieblow- 
skiego w rządzeniu, co dodatkowo 
wynikać musiało z wpływów i remini- 
scencji środowiska wojskowego, z któ- 
rego wyszedł sam Marshalli j liczne 
grono jego współpracowników. 
t ZYM był i jest w istocie „plan 
Marshalla" jak nie próbą swoi- 
stego skolonizowania przez USA kra- 


jów zachodniej Europy? Czym była' 


i jest interwencja amerykańska w 
Chinach, Grecji, Palestynie, w połu- 
Gniowo-wschcdniej Azji, słowem wszę- 
dzie, gdzie w czasach ostatnich lała 
się krew, jak nie próbą ujarzmienia 
również ludów przez imperium dola- 
ra? | 

A rozbicie Niemiec z awanturą o 
Berlin, a tworzenie unii zachodnich 
i paktów atlantyckich i rozmieszcza- 
nie baz amerykańskich o tysiące kilo- 
metrów od metropolii, a dyskredyto- 
wanie ONZ — czyż nie obnaża w do- 
statecznej mierze prawdziwych celów, 
do których zdążała oficjalna polityka 
USA, kierowana przez Marshalla? Li- 
stę takich grzechów i win przedłużać 
można w nieskończoność. 

Wydaje się jednak wątpliwe, aby 
Marshall opuszczał fotel ministerialny 
z uczuciem satystakcji z dokonanego 
przez siebie dzieła, Bo mimo subiek- 
tywnych jego usiłowań, warunki obiek- 
tywne nie układały się tak dalece jak 
tego chciał i praśnął. 

„Plan Marshalla“ wniósł wyraźne 
pogorszenie sytuacji gospodarczej w 
krajach nim objętych, co nie mogło 
nie wywołać odpowiednio wrogiej re- 
akcji ze strony społeczeństw tych 
krajów. Chińska karta-została pobita 
i to staje się największą klęską poli- 
tyki amerykańskiej ostatnich czasów. 
W Grecji lud z powodzeniem walczy 
z marionetkowymi rządami monarcho- 


4: 
al. 


nienia. 

BU jed 4 
EBRO 5 ej m 
kaba nad Morzem Czerwonym w po- 
łudniowo - zachodniej  Transjordanii. 
Ma to być „środek ostnożności” prze- 
ciwko rzekomej groźbie „najazdu 
Izraela". Dziennik brytyjski przypo” 
mina, że, w myśl swego traktatu z 
Transjordanią, Wielka Brytania zo- 
bowiązała się do „ochrony terytorium 
transjordańskiego". Port Akaba, któ- 
ry posiada lotnisko, znajduje cię w 
odległości 160 mil na wschód od 
Suezu, w pobliżu granic Egiptu, Pale- 
styny i Arabii Saudyjskiej, 

Foreign Office zakomunikował w 
sobotę, że rząd brytyjski wyraził zga 
dę na „prośbę' Transjordanii wysła- 
nia wojsk brytyjskich do portu Aka- 
ba, leżącego nad Morzem Czerw?- 
nym. 

+$ 
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W dzienniku „Taszvir' ukazał się 
artykuł, omawiający działalność wy- 
wiadu brytyjskiego na Bliskim Wscho 
dzie. Dziennik podkreśla, że kierow- 
nictwo tego wywiadu sprawuje fak- 
tycznie rządy w krajach arabskich 1 
podporządkowało sobie nawet 5rytyj- 
skie placówki dyplomatyczne. Czoto- 
we stanowiska w sieci tego wywiadu 
zajmują: Filby w Arabii Saudyjskiej, 
generał Clayton w Egipcie, Glubb pa- 
sza w Transjordaniji oraz Inram w 
Adenie i Kuweicie. : 


fi 


2 PET 


EE ustapił... 


się, gdzie imperializm amerykański u- 
siłuje narzucić przemocą -własne „pra- 
wa", Trybuna ONZ stała się tym miej- 
scem, z któreśo padały słowa, dema- 
skujące istotną treść polityki impe- 
rialistycznej ze strony przedstawicieli 
ZSRR oraz krajów demokracji ludo- 
wej. 

IE, Marshali nie może być zado- 

wolony! Imperialistycznym USA, 
z człapiącym za nimi ogonem skłóco- 
nych pomiędzy sobą innych państw 
kapitalistycznych, przeciwstawia się 


"skutecznie jednolity, zwarty obóz kra- 


jów, walczących o pokój, postęp i 
bezpieczeństwo Świata ze Związkiem 
Radzieckim na czele, 

Jeżeli Marshall nie doczekał jesz- 
cze klęski swej polityki, to nie docze- 
kał i jej zwycięstwa. Pod tym wzglę- 
dem jego następca nie będzie miał 
wcale lepszych szans, A raczej — 
trzeba wierzyć — że wciąż gorsze i 
gorsze.. Bo era imperializmu nie- 
uchronnie zbliża się ku końcowi... 


J. W. 


D. A. Morse przybywa do Polski 
Wizyta gen. dyr. Międzynar. Org. Pracy 


W dniu 10 bm. przybywa na za- 
proszenie naszego rządu na kilku- 
dniowy pobyt w Polsce dyrektor 
generalny Międzynarodowej Orga- 
nizacji Pracy — David A. Morse. 

Polska jest pierwszym krajem, 
do którego udaje się dyr. Morse z 
oficjalną wizytą od chwili objęcia 
swojego wysokiego stanowiska. W 
czasie swojego pobytu dyr. Morse 
zapozna się z zagadnieniami z dzie 
dzinv polityki społecznej. 

David A. Morse urodził się w 
New Yorku w 1907 r. Po skończe- 
niu prawa w Szkole Prawniczej w 
Hervard oraz Rutgers College od 
był praktykę w sądzie, a następnie 
był kolejno asystentem prokura- 
tury generalnej i naczelnym rad- 
cą prawnym w Petroleum Labor Po 
licy Board. Po wyborze prezyden- 
ta Roosevelta został _pełnomocni- 
kiem Rady Narodowej Związków 
Pracy, a następnie zajmował naczel 
ne stanowisko kolejno w kilku ga- 
łęziach przemysłu. . 


komuniści niemieccy protestują 


przeciw uchwałom konferencji londyńskiej 


Na posiedzeniu tzw. Rady Parla 
mentarnej w Bonn, przedstawiciel 
frakcji komunistycznej Renner 
ostro zaatakował Radę za jej sta- 
nowisko wobec uchwał konferencji 
iondyńskiej w sprawie Zagłębia 
Ruhry. 

Renner domagał się uchwalenia 


rezolucji, zgłoszonej przez Partię 
Komunistyczną. Rezolucja ta stwier 
dza, że uchwały konferencji lon- 
dyńskiej stanowią pogwałcenie u- 
kładu poczdamskiego, gwarantują- 
cego jedność polityczną i gospodar 
czą Niemiec. 


Po wybuchu wojny D. A. Morse 
wstąpił do armii amerykańskiej i 
służył w randze kapitana, awansu- 
jąc następnie do stopnia podpuł- 
kownika. Na stanowisku szefa wy- 
działu pracy alianckiego zarządu 
wojskowego we Włoszech opraco- 
wał i realizował aliancki program 
pracy. Następnie na zlecenie gen. 
Eisenhowera przygotował zasady 
polityki pracy w Niemczech okupo 
wanych. : 

Po zwolnieniu z armii dyr. Mor 
se został generalnym doradcą Na- 
rodowej Rady Związków Pracy. 
W r. 1946 dyr. Morse objął stano- 
wisko wiceministra pracy. Następ: 
nie mianowany został przewodni- 
czącym delegacji St. Zjednoczo- 
nych na Międzynarodową Konfe- - 
rencję Pracy. Już uprzednio był 


dyr. Morse dwukrotnie delegatem ` 


do JLO, a także delegatem St. 
Zjednoczonych do zanządu Między 
narodowej Organizacji Pracy. Na 
czerwcowej sesji Międzynarodowej 
Organizacji Pracy w San Francise ` 
co D. A. Morse objął stanowisko 
generalnego dyrektora MOP na 
miejsce Edwarda Phelana, który 
odszedł na emeryturę. -eF 

Z ciekawych szczegółów biogra- 
ficznych dyr. Morse'a wspomnieć 
można, że znajdował się on w od- 
działach wojsk amerykańskich, któ 
re w okresie przed kapitulacją Nie 
miec uwalniały więźniów obozu 
koncentracyjnego w Mauthausen, 
między innymi obecnego premiera 
J. Cyrankiewicza i ministra K. Ru- 
sinka. | 


Dla osiągnięcia celów wojskowych 


Holandia zignorowała apel Rady Bezpieczeństwa 


Rada Bezpieczeństwa zebrała się 
po krótkiej przerwie Świątecznej na 
pierwszym tegorocznym posiedzeniu 
w Nowym Jorku. 
zmianie; albowiem w*miejsce Belgii, 
Syrii į Kolumbii, których mandaty 
wygasły, zasiedli przedstawiciele 
Norwegii, Egiptu j Kuby wybrani 
na paryskiej sesji Generalnego Zgro 
madzenia, ` 

Posiedzenie piątkowe Rady Bez- 
pieczeństwa poświęcone było spra- 
„wie indonezyjskiej. Delegat holen- 


Skład Rady uległ 


derski — Van Royen wygłosił dłuż- 
sze przemówienie, w którym zako- 
munikował o rzekomym „przywró- 
ceniu pokoju*»w Indonezji, co sto: 


w :sprzeczhoŚści,z faktycznym stanem. 


rzeczy na Sumatrze j Jawie. Van 
Royen zapowiedział, że Holandia 
przystąpi obecnie do utworzenia 
tymczasowego federalnego rządu in- 
donezyjskiego. | f 

Wręcz odmiennego zdania jest na- 
tomiast „komisja dobrych „usług“ 
ONZ w Indonezji, której ostatnie 


służyła dla odwrócenia uwagi społeczeństwa 


od najistotnieiszych wydarzeń 


8 bm. w dalszym ciągu procesu 
przeciw współpracownikom prasy ga- 
dzinowej zeznają świadkowie: red. 
Dobrzyński, Nowakowski ; inni . 

Z kolei zeznaje płk Rzepecki, po- 
wołany przez sąd w charakterze bie- 
śłeśo. Mówi on o roli i zakresie 
działania organizacji podziemnych, 
których na wiosnę 1940 r, było około 
120. 

Biegły oświadcza, że do współpra- 


cowników NKW organizacja AK odi 


samego początku ustosunkowała się | Dobrowólski charakteryzując literac- 


negatywnie i stosunek ten nigdy nie ką wartość 


uległ zmianie. Ewentualną współpra- 
cę oskarżonych z podziemiem bieg 


Po przerwie, pierwszy- zeznaje w 


| charakterze rzeczoznawcy wiceprze- 


W Iłży koło Radomia zmarł, prze- 


żywszy 74 lata, wieloletni profesor 
Politechniki Warszawskiej  Sławo- 
mir Andrzej Miklaszewski, 

Zmarły był nestorem polskich gle 
boznawców, prezesem honorowym 
Pol, Towarzystwa  Gleboznawczego, 
członkiem prezydium Międzynaro- 
dowego Tow, Gleboznawczego. 


S. A. ilazasig 


Był autorem licznych prac z za- 
kresu gleboznawstwa, Do ostatnich 
chwil życia brał czynny udział w 
pracach polskiego Tow, Gleboznaw- 
czego, 

Za zasługi na polu gleboznawstwa 
odznaczony był komandorią orderu 
Polonia Restituta. 


wodniczący Zw. Bojowników z Fa- 


szyzmem i najeźdźcą hitlerowskim o | wojskowe, 


Niepodległość i Demokrację, członek 
kierownictwa Armii Ludowej pik Jó- 
zef Sęk-Małecki, 

Zdarzały się wypadki — oświadcza 
biegły — że organizacje podziemne 
kierowały ludzi do współpracy z 
przedsiębioretwami niemieckimi, ale 
działo się to za wyłączną zgodą i 
zatwierdzeniem głównego dowództwa, 
Ludzie tacy byli w ewidencji do- 
wództwa, 

Biegły - literat Stanisław Ryszard 
„Fali i innych wydaw- 


nictw niemieckich, oświadcza: Była 


y | to grafomania, mająca w dużym stop- 
ocenia jako asekurację na przyezłość. | 


niu charakter pornografii, Wydawnie- 
twa te -służyły demoralizacji i od- 
wracaniu uwagi epołeczeństwa od nai- 
istotniejszych wydarzeń. 

Biegiy dyrektor Instytutu Badania 
Historii Najnowszej, b. szef Wojsko- 
wego Biura Historycznego AK, Sta- 
nisław Płoski oświadcza, że jest mu 
wiadcmo, iż organizacji podziemnej 
nie udało się uzyskać pracowników 
NKW dla wydania specjalnego nume- 


"w Sprawie zaprzestania ognia, 


sprawozdanie odczytano na piątkos. 
wym posiedzeniu Rady, Komisja. 
stwierdza, że przywódcy | 
kańscy są nadal uwięzieni; Sprawow 
zdanie „podkreśla ponadto, że Holen- 
drzy wydali rozkaz zaprzestąnią . 
działań wojennych dopiero w ty. 
Jzień po wezwaniu ich do tego przez j 
Radę Bezpieczeństwa, czego w żad-. 


nym wypadku — zaznacza raport — . 
zastosowaniem '. 


nie można nazwać 
się do uchwały Rady Bezpieczeństwa, . 


W dalszym ciągu piątkowego wie- 
czornego posiedzenia Rady Bezpie- 


(czeństwa przedstawiciel Indonezji a. 
| Palar stwierdził, że Holandia igno- “ 


rowała apel Rady Bezpieczeństwa 
pra- 


gnąc osiągnąć najpierw swe cele ' 


Delegat Hindustanu Rau potępił 
próbę zniszczenia siłą Republiki In- ` 
donezyjskiej. | 


Dyskusję nad sprawą Indonezji . 
odroczono do wtorku, 


RADIO -TELEFON 
TELEGRAF 


© Sad w Paryżu skazał na śmierć 
40-letnią Matyldę Carrę, agentkę 
wywiadu niemieckiego, która pod- 
czas wojny wkradła się do francu- 
skiego ruchu oporu, 

@ Na wniosek min, sprawiedli- 
wości, prezydent Republiki Czecho- ` 
słowackiej 
prawa łaski wobec dalszych 46 osób, 
skazanych przez nadzwyczajne sądy 
ludowe na długoletnie więzienie, ka- 
$ując lub łagodząc wymierzone kary, 

6) W pobliżu Stakehouse w Anglii 
rozbił się bombowiec amerykański 
w drodze z zachodnich Niemiec na 
lotnisko w Burtonwood (Lancashire), 


ru NKW, służącego celom ruchu opo- į Załoga i kilku pasażerów zginęło w 
ru. Numer taki został wydany wy* | katastrofie, 


łącznie przy pomocy własnych środ- 
ków organizacyjnych. 


Sąd zarządził przerwę w rozprawie i dniu uroczysta 
| Adama Mickiewicza, 


do 10 bm. 


6 Staraniem Towarzystwa Au- 
striacko-Polskiego odbyła się w Wie 
akademia ku czci 


republi-"". 


Gottwald skorzystał z`" 


Sojusz nauki z praktyką 


(Korespondencja własna z Moskwy) 


IEDAWNO kołchoźniczka Hele- 

na Poleszczuk z rejonu szpolań- 
skiego w Kijowszczyźnie wygłosiła 
referat dla uczonych ukraińskich. 
Rada Naukowa Instytutu Fizjologii 
Roślin į Agrochemii Akademii Nauk 
Ukraińskiej SRR wysłuchała z za- 
interesowaniem jej sprawozdania na 
temat osiągnięcia wysokich zbiorów 
buraków cukrowych w kołchozie 
„Radianski Chliborob*, 

Członek Akademii Nauk prof. W. 
R. Wiliams, który przez czas dłuż- 
szy badał szczegóły życia gospodar- 
czego kołchozów rejonu dmitrow- 
skiego, obwodu moskiewskiego, do- 
szedł do wniosku, że ne tych niezbyt 
żyznych gruntach można przy zacho- 
waniu pewnych warunków osiągnąć 
zbiory po 200 pudów (3.200 kg) z 
hektara, Na wiosnę roku ubiegłego 
uczeni z Akademii Rolniczej im. 
Timiriaziewa odbyli w rejonie dmi- 
trowskim konferencję ze specjalista 
mi rolnictwa oraz  kołchoźnikami. 
Konferencja wykazała, że kołchożni 
cy realizują z powodzeniem plany 
1 pomysły nieżyjącego już dziś pro- 
fesora Williamsa. 

Połowa wszystkich kołchozów re- 
$onu zebrała ozimej pszenicy po 100 
do 225 pudów z hektara (1600 — 3600 
kg) Zaś w kołchozie „Zwycięstwo* 
zbiory pszenicy jarej, jak i żyta, da- 
ły średnio po 200 pudów (3.200 kg) 
z ha, 

Sukcesy te są owocem ścisłej współ 
pracy ludzi nauki z ludźmi prakty- 
ki. Stwierdzili to wszyscy mówcy na 
konferencji. Kierownik katedry rol- 
nictwa Akademii, prof, Czyżewski, 
adzielił chłopom cennych wskazó- 
wek, zastosowanie których umożliwi 


Ceny soli 
na terenie całego kraju 


Monopol Sólny komunikuje, że ce- 
na eoli jadalnej od 31 grudnia 1948 r. 
została ustalona w następującej wy- 
sokości: warzona 20 zł, biała ka- 
mienna 15 zł i szara 7 zł za 1 kg w 
detalu; rabaty wynoszą od 1 kge 1 zł 
dia hurtownika í 2 zł dla detalisty 
od wszystkich gatunków soli jadalnej 
zarówno białej jak i szarej, 

Składy monopolowe oraz powiato- 
we hurtownie posiadają zapasy soli 
wystarczające do całkowitego zaspo- 
kojenia zapotrzebowania rynku na 
eól. Notowany zaś w niektórych skle- 
pach detalicznych brak soli należy 
przypisać wyłącznie niezaradności kie 
rownictwa tych sklepów lub niewła- 
ściwie przez nie pojmowanej roli, ja- 
ką sklepy te spełniać winny w za- 
kresie dystrybucji produktów. Objawy 
te, jako szkodliwe dla szerokich rzesz 
konsumentów, będą  iępione przez 


odpowiednie organa państwowe, 


dalsze podniesienie wydajności z hek| w ciągu trzydziestu lat w ZSRR uka 


tara o 30 — 40 proc, 

A oto odległa Kirgizja. Zorganizo- 
wano w niej ferrię doświadczalną 
Kirgiskieso Instytutu Naukowo- 
Badawczego Hodowli Zwierząt, W 
księdze zwiedzających gości kołchoź- 
nik A, Szczecinin (z rejonu Issyk 
Kulskiego) tak wypowiedział się o 
pracy fermy: 

— Przeżyłem na świecie łuż kopę 
lat, ale nie podobnego nie widzialem 
i nie spotkałem, Będziemy tak po- 
stępowali, jak postępują: w fermie, 


Podobnych notatek w księdze jest 
bardzo dużo. Ferma cieszy się zasłu- 
żoną sławą w stepach kirgiskich, W 
roku ubiegłym średni udój w stadzie 
wyniósł 6000 kg na krowę, Przyrost 
wagi cieląt wynosi po kilogramie na 
dobę. Każda maciora urodziła w cią- 
gu roku 26 prosiąt. Instytut j jego 
ferma udzielają niezwykle cennej po 
mocy kołchozom w dziale podnie- 
sienia jakości hodowli, f 


Związku Radzieckim istnieje 
szeroka sieć rolniczych instytu- 

tów naukowo-badawczych, laborato- 
riów, stacji doświadczalnych, wzo- 
rowych ferm hodowlanych, nasien- 
no - kontrolnych punktów oraz in- 
nych instytucji powołanych do sto- 
sowania w praktyce rolniczej naj- 
nowszych zdobyczy wiedzy, Dzie- 
siatki tysięcy uczonych i pracowni- 
ków naukowych wygłasza odczyty 
1 pogadanki w świetlicach kołchoźni- 
czych, w laboratoriach wiejskich, 
na zgromadzeniach chłopskich, W 
wielu okolicach wiejskich funkcjo- 
nują uniwersytety niedzielne, wie- 
czorowe kursy rolnicze, kółka agro- 
nomiczne, gdzie  kołchoźnicy mają 
możność zdobywać wiedzę fachową, 
zaznajamiać się z doświadczeniem 
przodujących rolników l hodowców. 
Propaganda wiedzy rolniczej na- 
brała w ZSRR szczególnie dużego 
rozmachu, Wystarczy powiedzieć, że 


Wyływy podatkowe przewyższyły wymiar roczny 


Jak informuje biuro gł © 
p ika do spraw podatku 
gruntowego, do 20 grudnia 1948 r. 
rolnicy w całym kraju wpłacili na 
podatek gruntowy ogółem 18.263 
miliony zł i dostarczyli 497 tys. ton 
zboża. 

Wymiar tegoroczny podatku, wy 
noszący 17.647 mil. zł i 466.467 
ton zboża, zrealizowany więc został 
w całości. Reszta wpłat wniesiona 
została na poczet zaległości podat- 
kowych za lata ubiegłe. Zaległości 
te do końca grudnia zostały rów. 
nież prawie całkowicie uregulowa- 
ne. 


Instytuty naukowo -hadawcze 


bodźcem rozwoju przemysłowego Polski 


€ NSTYTUTY Naukowo . Badaw - 

cze Przemysłu były formą pracy 
azukowej nieznaną niemal w Polsce 
przedwrześniowej. Instytutów takich 
posiadaliśmy zaledwie dwa: 'chemicz 
my i geołogiczny, Niedoceniane, nie 
miały one w kapitalistycznej Polsce 
warunków należytego rozwoju, Do- 
piero rząd ludowy, doceniając zna- 
czenie jakie dla uprzemysłowienia 
kraju ma ścisła wspólpraca nauki z 
przemysłem — i w celu stworzenia 
realnych podstaw dla prowadzenia 
prac naukowo - badawczych, zwią- 
zanych z produkcją przemysłową — 
powołał do życia osiem Instytutów 


tzw, głównych, Są to Instytuty: 
metalurgii, odlewnictwa, mechaniki, 
elektrotechniki, chemii przemyeło - 


wej, totażctwa, pracy, włókiennictwa, 


paliw naturalnych, W wypadku więk 
szego zróżniczkowania pewnych prze- 
mysłów — Instytuty główne tworzą w 
swoich ramach instytuty specjalne, 
przeznaczone do prowadzenia badań 
w zakresie danej epecjalności. 

Instytutów $%akich jest również 8. 
Czynnych instytutów mamy więc w 
chwili obecnej 16, 10 zać znajduje się 
w stadium organizacji. Między inny- 
mi powstaje Instytut Przemysłu Spo 
żywczego (który wejdzie w skład In- 
stytutu Chemi „Przemyełowej), In- 
stytut dokumentacji i informacji tech 
nicznej, a także tworzyw organicz- 
nych (masy plastycznej. 

Instytuty, powołane do obsługi prze 
mysłu — służą naszemu  przemysło - 
wi w kierunku przyswojenia zdobyczy 
naukowych.  Usprawniają metody 


zało się 25 razy więcej literatury 
rolniczej niż w ciągu poprzedzają- 
cych 200 latl 

Zaszczepianie najnowszych zdoby- 
czy agrotechniki na ogromnych prze 
strzeniach stało się możliwe dzięki 
ścisłym związkom nauki agrobio- 
logicznej z produkcją rolną. W roku 
1947 rząd zlecił Ministerstwu Rol- 
nictwa oraz Akademii Nauk Rolni- 
czych im, Lenina osiągnąć zbiory 
prosa po 15 cetnarów z hektara na 
powierzchni jednego miliona hekta- 
rów, Zadaniu temu podołano znako- 
micie i kraj uzyskał średnio po 15,1 
cetnara z hektara na powierzchni 
ponad miliona ha, 

OJUSZ nauki į pracy daje świet 
ne wyniki, Uczeni radzieccy, 

korzystając z bogatego doświadcze- 
nia kołchozów, opracowują nowe 
problemy, zaś przodujący rolnicy i 
hodowcy, opierając się na danych 
nauki, wzbogacają ją stale nowymi 
materiałami į faktami, wpływając w | 
ten sposób, ra postępy nauki, Wła- 
śnie pola kołchożnicze i fermy ho- 
dowlane, działki doświadczalne oraz 
pastwiska górskie stały się labora- 
toriami uczonych radzieckich, 

Uczeni ci odegrali doniosłą rolę 
przy tworzeniu i rozwoju gospodarki 
podzwrotnikowej, Drogą olbrzymiej 
ilości badań i obserwacji udało się 
przesunąć na północ: herbatę, ro- 
Slmy cytrusowe (pomarańcze, man- 
darynki), figi, tung oraz inne kul- 
tury, pochodzące z krajów zwr»tni- 
kowych ł pedzwrotnikowych, W oko 
licach Moskwy rosną kawony ij me- 
lony. Na działkach przyzagrodowych 
kołchoźników w obwodzie riazań- 
skim ukazały się winogrona, W ten 
sposób z roku na rok zmienia Się 
oblicze okregów rolniczych, pękają 
dotychczasowe granice kultur rol- 
nych, 

A. BEREZOWSKI 


Jeżeli chodzi o wpłaty na Spo- 
łeczny Fundusz  Oszczędnościowy 
Rolnictwa, to do 20 grudnia wynio 
sły one 10.553.897.000 zł. Do tego 
należy doliczyć 2.621 milionów zł 
wpłat na Państwowy Fundusz Zie 
mi, które wnieśli w zeszłym roku 
płatnicy SFOR-u. 

Ogólnie, według szacunku Biura 
głównego pełnomocnika podatku 
gruntowego, do 20 grudnia wkła- 
d» na SFOR zrealizowane zostały 
w ok. 95 proc. We wpłatach przo- 
dują województwa pomorskie, szcze 


cińskie, lubelskie, krakowskie 3; 
wrocławskie. 


pracy, $nicjują nowe działy produk- 
cji i współpracują przy ich orga- 
aizowaniu, przeprowadzają eksper- 
tyzy i zlecone prace techniczne, 
współpracują ze szkołami wyższymi, 
prowadzą wreszcie dokumentację i 
informację naukową i techniczną. 


Jeśli chodzi o dotychczasowe osiąś 
mięcia Instytutów, to ap. Instytut 
Naukowo e Badawczy Chemii przeka 
zał przemysłowi 59 opracowanych, 
większych tematów i zadań, w szcze 
śólności dotyczących ustalamia warun 
ków otrzymywania produktów į pół- 
produlstów drogą eyntezy kontakto - 
wej (tetralina, cyklohrekeanol, aceton. 
alkohol izapropylowy stp.). Prócz te- 
go pracowano przy uruchamianiu pro 
dukcji szeregu garbników syntetycz- 
nych, których produkcja „w drugim 
półroczu r.ub. wyniosła 140 milio- 
nów zł. 

Instytut Badawczy Metalurgii opra- 
cował metody produkcji ozystego 
manganu z ubogich rud krajowych 


ZEE a CYCLCLLSOŹE DLL ZZ ZZO 


Stypendia dla studentów 


wydziałów rolnych 


W trosce o odpowiednie przygo 
towanie i powiększenie kadr specja- 
listów dziedzin gospodarczo - rolni 
czych, Ministerstwo Rolnictwa i Re 
form Rolnych udzieliło na rok aka 
demicki 1948/49 279 stypendiów 
studentom wyższych uczelni, stu- 
diującym na wydziałach rolnych. 

Największa ilość stypendiów (64) 
została przyznana studentom 
SGGW w Warszawie. Wyższa Szko 
ta Gospodarstwa Wiejskiego w 
Cieszynie otrzymała 18 stypendiów, 
a Wyższa Szkoła Gospodarstwa 
Wiejskiego w Łodzi — 25 stypen 
diów. 

Dla studentów uniwersytetów: 
Jagiellońskiego, Wrocławskiego, Lu 
belskiego, Poznańskiego i War. 
szawskiego, studiujących na wydzia 
łach rolnych i weterynaryjnych, 
przyznano ogółem 125 stypendiów. 

Studentom Politechniki Warszaw 
skiej, studiującym zagadnienia wod 
no-melioracyjne, przyznano 25 sty 
pendiów, a studentom Wydziału 


Geodezyjnego na Akademii Górn 
czej w Krakowie — 22 stypendia. 

Ogólna suma, przeznaczoną 
przez Ministerstwo Rolnictwa i Re- 
form Rolnych na stypendia wyno- 
si 11.160.000 złotych. Na każdego 
studenta przeznaczono 40.000 zł 
rocznie, tj. 4.000 zł miesięcznie. 

Niezależnie od stypendiów, Mi. 
nisterstwo Roln. i R. R. udzieli w 
r. b. pomocy materialnej niezamoż 
nym studentom w okresie odbywa- 
nia praktyk wakacyjnych. Na ten 
cel przyznano ogółem 1.700.000 zł. 
Suma ta rozdzielona będzie pomię- 
dzy 100 najbiedniejszych studen. 
tów. 

Kwestia zapomóg dla niezamoż. 
nych studentów, rekrutujących się 
głównie spośród małorolnych i ro- 
botników wiejskich, jest przedmio- 
tem specjalnej troski ministerstwa. 
W chwili obecnej czyni ono energicz 
ne starania w celu znacznego po- 
większenia kredytów  stypendial. 
nych i zapomogowych. 


Młodzieżowe zespoły wiejskie 


wyróżniają się we współzawodnictwie 


W pierwszym etapie młodzieżowe- 
go współzawodnictwa na wsi w woj. 
rzeszowskim wzięło udział 8,242 mło 
dzieży chłopskiej, 

we współzawodnictwie szczegól- 
nie wyróżniło się koło ZMP w Wól- 
ce-Grodzickiej, którego członkowie 
dali 130 pracodniówek przy budo- 
wie drogi wiejskiej. Koło to urzą- 
dziło również 6 występów teatral- 
nych oraz 7 zabaw, a za uzyskane 
pieniądze zakupiono cement i zro- 
biono 1.240 pustaków pod budowę 
Domu Ludowego. 

Przy tym kole zawiązano również 
zespół PRW oraz rozpisano konkurs 
czytelnictwa prasowego. W nagro- 
dę za piękne wyniki Ministerstwa 


W związku z osiągnięciem do- 
brych wyników w zbiórce podatku 
gruntowego i wkładów oszczędnoś- 
ciowych należy podkreślić, że waż 
nym czynnikiem, który przyczynił 
się do przyśpieszenia wpłat, było w 
ostatnim okresie współzawodnictwo 


| w ramach Czynu Przedkongresowe- 


go. 

Pierwsze miejsce w tym współza- 
wodnictwie zajęło województwo lu- 
belskie, w którym chłopi ali 
wszystkie raty na SFOR do 20 li- 
stopada ub. roku. Dalsze miejsca 
zajęły „województwa: poznańskie, 
wrocławskie i łódzkie. 


oras podwyższenia trwałości walców 
t wiewnic w wyniku czego średnie 
zużycie zmniejszyło się o 25 proc. 

Instytut Geologiczny przeprowa - 
dzał poszukiwamia ropy i gazu aa 
Przedgórzu Karpat i w górach Świę- 
tokrzyskich, a także badania złóż 6o- 
li potasowych w rejonie Kłodawy. 
Przeprowadzono ponadto obliczenia 
ogólne zasobów złóż bogactw natu- 
ralnych: węgla, ropy, gazów ziem - 
nych, soli, rud i kruszców. 

Instytut Włókiennictwa opracował 
metody produkcji włókien eztucz- 
nych j syntetycznych, uszlachetniania 
włókna, badania nad mowymi rodza- 
jami włókien i barwników w opar- 
ciu o surowce krajowe. 

Instytuty posiadają w chwili obec- 
nej dwa i pół tysiąca pracowników, 
rozporządzają zaś 38 placówkami tere- 
aowymi, o łącznej liozbie 173 pracow 
ni i laboratoriów. Bibliotek mają 22 
o 92 tysiącach tomów. Są to poważ 
ne osiągnięcia, geśli weźmiemy pod 


Rolnictwa i Reform Rolnych przeka- 
zało temu kołu siewnik, 


W gromadzie Pantalowicze oczysz 
ezono rowy przydrożne na prze- 
strzeni 1.150 m oraz dano 120 pra- 
codniówek przy naprawie dróg oko- 
licznych. Ponadto zwieziono pia- 
sek pod budowę przebiegającego 
przez całą gromadę chodnika. Ze- 
spół ten otrzymał bogato wyposażo- 


‘na bibliotekę od Ministerstwa Rol- 


nictwa ; R. R. 


Jako trzeci nagrodzony został ze- 
spół przy kole ZMP gromada Wro- 
canka, W ramach  współzawod=e 
nictwa, oczyszczono tam z chwa- 
stów wszystkie pastwiska gromadz. 
kie oraz uporządkowano 3.000 -m ro- 
wów. Z jnicjatywy młodzieży zosta 
ła tam również założona filia społ- 


dzielni mleczarsko-jajczarskiej oraz 
zorganizowano wzorową hodowle 
owiec. 


W wyniku współzawodnictwa na 
terenie całego woj. rzeszowskiego 
młodzież chłopska, m, in. oczyściia 
z chwastów 2.518 ha pól, uwolniła 
od szkodników 4.684 drzewka owo- 
cowe, wyhodowała 556 sztuk szla- 
chetnych odmian drobiu. Założone 
207 kompostów, zbudowano 99 wzo- 
rowych gnojowni, przeprowadzono 
dezynfekcję 1.152 budynków gospo- 
darskich, zorganizowano 16 wiej- 
skich świetlic i 20 boisk sportowych. 
Przy budowie Domów Ludowych 
współzawodnicząca młodzież dała 
1.752 pracodniówki. 
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uwagę, że pracę zaczynały Instytu- 
ty dosłownie z niczego. Najpoważniej 
szymi bolączkami Instytutów to: 
brak ludzi i brak aparatury. Około 
60 proc. polskich naukowców zginęło 
w okresie okupacji. Instytuty wy - 
syłają swych pracowników za grani- 
cę, na zjazdy międzynarodowe itp. 

Jeśli chodzi o aparaturę, to rząd 
masz zamówił wiele potrzebnych In- 
stytutom aparatów i urządzeń: w 
Stanach Zjednoczonych, które jednak 
pomimo, że «wego czasu przyjęły 
zadatek, obecnie odmówiły przysła - 
nia aparatów. 

I na to jednak polska wynalzzcz=ść 
znajduje radę — wiele urządzeń d3 
6ię wyprodukować w kraju, inne o- 
trzymamy z zaprzyjaźnionych 2 na- 
mi knajów demokratycznych, przede 
wszystkim z ZSRR, który . zawsze 
we wszystkich naszych trudnościach 
śpieszy nam z pomocą. 
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ROZWOJ POWSZECHNEJ OŚWIATY ROLNICZEJ Jkala meblowa rzemiosła drzewnego 


w Wielkopolsce i na Ziemi Lubuskiej 


0 DDZIAŁ Powszechnej 
skim w Poznaniu prowadził w minio- 
nym roku bardzo intensywną pracę. 

— Przede wszystkim. dużo wysił- 
ków — mówi kierownik Oddz. inż. 
Tomiński — trzeba było poświęcić 
reorganizacji szkolnictwa rolnicześ?. 


Oświaty ı dzieży i. 540 klas drugich z 15.403 
Rolniczej w Woj. Urzędzie Ziem- | 


| 


Najwięcej jednak pracy pochłonęia ! 


organizacja roku szkolnego 1948/49. 
W rezultacie uruchomiono 95 śred- 

nich szkół rolniczych, w tym 
91 klas pierwszych z 2.417 młodzie- 
ży, 85 klas drugich z 1.117 młodzieży 
(razem 3.534 osób), oraz 1.051 szkół 
Przysposobienia Rolnicześr, w tym 
1.070 klas pierwszych z 45.982 młe- 


Będzie linia tramwajowa 
ze śródmieścia do Junikowa 


Junikowo, jest dzielnicą Pozna- 
nia, odległą o 5 km od centrum, 
która, poza ośmioma pociągami c- 
sobowymi z Poznania i ośmioma po 
ciągami osobowymi do Poznania, 


Dyrekcja Miejskich Poznańskich 
Kolei Elektrycznych podjeła w je- 
sieni 1948 roku budowe nowej linii 
tramwajowej, która połączy Juniko 
wo z centrum miasta. Z uwagi na 
warunki atmosferyczne, prace przy 
kontynuowaniu tego planu musia- 
no przerwać. Słupy do zawieszenia 
sieci napowietrznej poprowadzono 
już na odcinku 1 km. 

Dużym udogodnieniem dla ludzi 
pracy i kształcącej się młodzieży — 
zamieszkałych w Junikowie, — bę 


W 


nauczycieli z organizacją pracy szkol 
nej, ze zmianami programowymi craz 
pogłębienie wiadomości pedagośicz- 
nych i administracyjnych. 

Te konkretne osiągnięcia cą nej- 
bardziej przekonywującym dowadem. 
jak władze Polski Ludowej dbają o 
podniesienie : Oświaty Rolniczej, 
tym samym dobrobytu wsi. (£). 


młodzieży (razem 61.385 młodzieży). 
pracy tej największą troską a 
równocześnie największą t:ud- 
nością był odpowiedni dobór peres- 
nelu nauczycielskiego. Obsada szkół 
nie jest jeszcze dotychczas kom.plet- 
na, a główc.e daje się odczuć brak 
nauczycieli z kwalifikacjami rola'czy- 
mi. W międzyczasie zaangażowano 
27 nowych sił nauczycielskich, Poza 
wytężoną pracą organizacyjną  Od-| 
dział Powszechnej Oświaty Rolniczej 
zorganizował cały szeres kursów dla 
kierowzików Średnich Szkół Rolni - 
czych i instruktorów gminnych PR. 


W lokalu Stronnictwa Ludowego 
Celem tych kursów było zapoznanie 


w Szamotułach odbyło się pod prze 
wodnictwem J. Pituły walne zebra 
nie Koła Grodzkiego SL. 

Referat pt. „Cele i zadania Koła 
Grodzkiego SL* wygłosił M . Cheł 
miński. Podkreślił on, że działal- 
ność członków nie powinna ograni 


jka w Go: A PREM "4. Juni- czać się do werbowania członków, 
owo, co powocuje dużą stratę Cza | obecności na zebraniach itp. 
su. 


Trzeba dążyć do większego uświa 
damiania politycznego zrzeszonych 
„rolników przez systematyczne kształ 
cenie ideologiczne droga’ kur- 
sów, regularnego czytania pism par 
tyinych itp. Uaktywniėnie pracy tu 
tejszego Koła Grodzkiego polegać 
powinno również na szerszej i ści- 
ślejszej, niż dotychczas, współpracy 
z partią robomiczą. 

Następny referat pt. „Połączenie 
się klasy robotniczej, a ruch ludo 
wy“, wygłosił Fr. Białasik, Po wy 
słuchaniu sprawozdania ustępujące 
go zarządu dokonano wyboru no- 


Z Junikowa do Górczyna (dziel 
nica Poznania), gdzie dochodzą ze 
śródmieścia tramwaje — „4* i „95“, 
jest około 3 km. Ponadto droga do 
Górczyna jest w dni deszczowe 
przykra do przebycia z powodu 
błota, jakie tutaj wówczas panuje. 


Nowa linia tramwajowa, która bę | 
dzie przedłużeniem linii „3“, sta- 
nie się tym dogodniejsza dla ludzi 
pracy i młodzieży, kszrałcącej się 
w Poznaniu, że tramwaj nr „3“ kur 
suje przez śródmieście aż na Dę. 
biec, gdzie znajdują się zakłady 
H. Cegielskiego, w których wielu 


| 
Grodzkie Koło SL w Szamotułach 


na nowym etapie pracy 


mieszkańców  Poznania— Junikowo 
znajduje zatrudnienie. 


| 
nie posiada innej komunikacji. 


dzie ta nowa linia, gdyż dotychczas 
wszyscy są zależni od nielicznych 
pociągów, kursujących na linii Po 


kto i kiedy 
jesi wyzyskiwaczem? 


Wyrażenia — „bogacz wiejski“ i 
„wyzyskiwacz”, są wśród chłopów w 
województwie poznańskim szeroko 
komentowane i często błędnie poj- 
mowane. Toteż słusznie postąpił Za 
cząd Koła SL w Śremie, poświęcając 
jedno zebrauwie przedyskutowaniu te- 
go zagadnienia. Prezes Dudziak wy- 
jaśnra następująco: — „nawet mało- 
czy średniorolny chłop może być 
wyzyskiwaczem, jeżeli posługuje się 


J. Kopyś 


w pracy Siłami najemnymi i pomoc- 
ników tych nieodpowiednio wynagra- 
dza. Nie jest zaś wyzyskiwaczem 


jeżeli w gospodarstwie posługuje się 
tylko członkami rodziny, Nie jest 
również wyzyskiwaczem, jeżeli na- 
wet zatrudnia siły najemne,  uczci- 
wie je wynagradza i sam osobiście 
we wszystkich pracach gospodarskich 
bierze udział", ' 


+ 


Go warto zohaczyć 


w Poznaniu? 
TEATRY 


TEATR WIELKI — „Goplłana”, godz. 
19.00. 

PAŃSTWOWY TEATR POLSKI — 
„Przemysław II", godz. 19.00. 
TEATR NOWY — „Lato w Nohant*, 
śodz. 19.00. 

TEATR KOMEDIA MUZYCZNA — 
„Słomkowy kapelusz”, godz. 20-00. 
TEATR AKTORA 1 LALKI 
„Piast”, godz, 19.00. 


KINA 


APOLLO — „Dzwonnik z Notre Da- 
me“, godz. 12.30, 13.00, 17.30, 20.00, 
w niedzielę od godz. 10.00. 
BAŁTYK — „Krakatit”, godz. 16.30, 
18.30 i 20.30, w niedzielę od godz. 
14.30. 

MUZA — „Na morskim szlaku”, godz. 
16.30, 18-30 ; 20.30, w niedzielę od 
godz. 14.30. 

RIALTO „Przygoda na waka- 
cjach", godz. 14.30, 16.30, 20.30, w 
niedzielę od godz. 12.30. 

"WARTA — „Znak Zorro”, godz. 16.30, 


Jeżeli chłopi zatrudniają w okre- 


siły najemne i 
pracę wynagradzają, nie mogą być 
uważani za wyzyskiwaczy. (sz). 


Nieuczciwy poborca 


posiedzi w więzieniu 


W gminie Błaszki, pow. Kalisz, 
„działał“ poborca podatkowy, Miel 
czarek. Kontrola wykazała, że Miel 
czarek nie oddawał do kasy ginin- 


wy poborca przywłaszczył sobie o- 


koło 293 tys. zł. 


Stanął on za to przed sądem ra- 
zem z wójtem Pleśniakiem, oskarżo 
nym o brak nadzoru. W wyniku 
rozprawy — mimo zwrotu za'nkaso 
wanych sum do Kasy Gminnej — 
Mielczarek został skazany na 1 rok 
więzienia. Wójta uniewinniono, (sz) 


chłop nawet 20 i więcej hektarowy, '! 


w Poznaniu 
W wielkiej hali Związku [Izb 


Rzemieślniczych na terenie Między 
narodowych Targów Poznańskich 
odbyło się w tych dniach otwarcie 
„hali sprzedaży mebli i drobnej 
wytwórczości rzemieślniczej" grupy 
drzewnej. 

Sprzedaż tę zorganizowała Izba 
Rzemieślnicza w Poznaniu wraz z 
Cechem Stolarzy, chcąc w ten spo- 


wego w osobach: A. Hampel, Chu 
dowicz, M. Kawka, H. Malinowska, 
W. Kruszyna i J. Wybierek, 
Ustalając plan pracy na najbliż 
szą przyszłość, postanowiono, że 
zebrania Koła będą się odbywać 
regularnie w każdą pietwszą nie- 
dzielę miesiąca. W dyskusji wyjaś 
niono, Że mec. Chełmiński nadal 
będzie udzielał członkom Koła bez 
płatnych porad prawnych. (B) 


Ograbił spółdzielnie 


sób wykorzystać halę, stojącą prze 


większą część roku pustkami. 

Nowootwarta hala sprzedaż 
mebli cieszyła się już w pierwszyn 
dniu dużym zainteresowaniem pi 
bliczności. (g) 


=———O(CYo—— 
kulkowe 
zradiofonizowane 


Do wzorowych pod każdym 
względem gromad w naszym woje- 
wództwie należy gromada Łukowo, 
w pow. obornickim. Wszyscy miesz 
kańcy — chłopi i parcelanci są 
członkami Stronnictwa Ludowego. 

Koło to pracuje bardzo aktywa 
nie. O jego żywotności świadczy 
najdobitniej fakt, Że zaimicjowana 
przez tamtejszego kierownika szko 
ły ob. Stachowiaka i sołtysa groma 
dy, Szymkowiaka, radiofonizacja 
wsi została z entuzjazmem podjęta. 

Łukowo własnym kosztem zradio 
fonizowało się całkowicie. (sz). 


— A = 


i konsum Milicji Obywatelskiej 


MO była ostatnio na tropie czło- 
wieka, który włamał cię i ograbił 
miejscowe skiepy apółdzielcze, Mię- 


dzy innymi skradł artykuły piśmien- 


ne z księgarni spółdzielczej „Wie - 
dza” na sumę 17.000 zł, a przy dwu- 
kroinych „odwiedzinach“ konsumu 
MO — gotówkę — 10.000 zł. 


Sprawca uchodził nierozpoznany w 
godzinach wieczornych. Wreszcie 
organom śledczym MO udało się 
ująć włamywacza, którym okazał się 
31 - letni J. Siekański z Chodzieży, 
bez stałego zatrudnienia. Siekańskiee 
go spotka zasłużona kara, (Ko). 


Asiążka p.t. „Gospodarka mleczna” 


Instytut Naukowo - Wydawniczy 
Ruchu Ludowego „Pciska* w Pozna- 
niu. ul. Paderewakieśo 6, wydał ostat 
nio książkę pł: „Gospodarka mlecz- 
na”, napisaną przez znanego i ce- 
nionego fachowca z dziedziny mle- 
czarskiej — inż. A, Bala. 


Autor omawia w ksiażce: mleko 


| spożywcze, wyrób i wady masła, wy- 


rób serów, badanie nabiału i prze- 
rób produktów odpadkowych. 
Wychodząc od zagadnień najprost- 
szych wprowadzą autor w «pdeób 
zrozumiały w problemy trudne i daje 
opis najnowszych zdobyczy z za- 


sach ueilnej pracy na roli podczas | kresu mleczarstwa. Całość „Gospo- 
np: żniw, sianokosów į wykopków. | darki mlecznej" jest bogato ilustra- 
odpowiednio je za | 


wana, co przyczymia się w wysokim 
stopniu do łatwiejszego zrozumienia 
omawianego przedmiotu 

Badanie nabiału obejmuje wszyst - 
kie metody praktyczne z zakresu ba- 


rów, Autor dał w ten eposób wielką 
pomoc tym, którzy przeprowadzają 
analizy mleka i jego produktów, W 
Gerowarstwie, autor dał szereg bardzo 
praktycznych rad i wskazówek tech- 
aicznych. 

Rolnikom wyjaśnił autor, jakie ce- 
chy powinno mieć mleko, przeznaczo- 
ne dla przemysłu mlecznego oraz po- 
dał krótkie i praktyczne wskazówki, 
jak należy produkować mleko czy- 
ste i dobre. 


|uczy obchodzenia się z nabiałem 


Autor naświetlił też całość mleczar 
etwa z punktu widzenia gospodar! | 
narodowej. =, 

„Gospodarka mleczna” jest książ- 
ką, która stanowi niezastąpioną po- 
moc dła techników mleczarskich, ucz 
mów szkół mleczarskich i rolniczych 
oraz wszystkich tych, którzy chcą 
mieć pogląd na mleczarstwo, Książe 
ka niniejsza wypełnia lukę w facho- 
wym polskim piśmiennictwie, 
książki wynosi 640 zł, 


Cena 


(SZ). 


m m 


Nad Wartą 


a Ė 


(p) W miejscowości Wielopole, 
pow, Turek, odkryto nowe stanowis- 
ko prehistoryczne, Obejmuje ono 
prasłowiańskie groby ciałopalne, za- 
wierające m. in, trzy urny, 

kk 


R 
(w.ch) Na ostatnm posiedzeniu Ra 


dania mleka, śmietany, masła i ee- |dy Profesorów Akademii Handlowej 


Dokształcanie księgowych 
mleczarni wielkopolsk'ch 


Centrala Spóidzielni Mleczarsko - 


nej zainkasowanych sum. Nieuczci | Jajczarskich, Oddział Okr. w Pozna- 


niu, zorganizowała ostatnio kurs dla 
księgowych wszystkich _ mleczarni 
woj. poznańskiego. W kursie braio 
udział 150 księgowych. Wykłady 
prowadzone były metodycznie i fa. 
chowo, a tematy opracowane przystzp 
nie i zrozumiale dla uczestników 
Kure ten przyniósł realne korzyś:: 
wszystkim uczestnikom. (8), 


Samolot o napędzie odrzutowym 


Onegdaj odbyła się w Poznaniu, pierwsza próba lotu najwięk- 
szego w Polsce modelu samolotu, zaopatrzonego w silnik o napędzie 


18.30, 20.30, w niedzielę od godz. odrzutowym. 
14.30. Model ten został skonstruowany przez jednego z instruktorów 
WARTA — „Program Aktualności 


nr 40', godz 11, 12, 13, 14, w nie» 
dzielę od godz. 10. 


Su, 6 . 


modelarstwa lotniczego i jest pierwszym tego rodzaju w Polsce. Roz- 
wija on szybkość do 800 km na godzinę. 
Podobne sukcesy osiągnęli tylko modelarze holenderscy. 
Zobaczymy, czego dokonają jeszcze nasi modelarze. 


w Poznaa:u, powołany został na sta- 
nowisko rektora prof. dr Florian Bar- 
ciński, Ustępujący rektor, prof. dr 
Józef Górski, peinił funkcje rektor- 
skie w A. H. od 1945 r. i zyskał so- 
bie pełny szacunek į uznanie dzięki 
wysiłkowi, jaki włożył w odbudowę 
i rozwój tej uczeni. 
kas 
(w.ch) Wszystkie cukrownie okręgu 
pomorskiego dzięki współzawodnic - 
(jtwu i ofiarne; pracy załóg iabrycz - 
jnych znacznie przekroczyły zobowią- 
zania konśresowe i zaoszczędziły 
800 mil. zł. We współzawodnictwie 
pracy pierwsze miejsce zajęiy cukrow 
nie: w Tucznie i Kruszwicy. 
E k 
(w.ch) We wsi A ewo, pow. 
świecki, uruchomiono w tych dniach 
w byłym pałacu obszarnika niemiec- 
kiego, prewentorium dla dzieci za- 
grożonych gruźlicą — w większości 
sierot i półsienot,  Troskliwą opiekę 
znalazło tam 65 dziewczynek i chłop- 
ców. | 
sa 
(p) Na scenie Kcmedii Muzycznej 
w Poznaniu, grana jest sztuka E. 


Labiche'a — „Słomkowy Kapelusz”, 
w przeróbce J. Tuwima, W sztuce 
tej, którą reżyserował Artur Młode 
nicki, występuje gościnnie Władysław 
Walter. 

| ++ 

(p) Zespół objazdowy Państwo » 
wego Teatru Polskiego w Poznaniu, 
wystąpił w miastach wielkopolskich 
ze sztuką Anny Świrszczyńskiej pt.: 
„Strzały na ul. Długiej". Sztukę wye 
reżyserował Stełan Drewicz, deko e 
rację wykonał T. Kalinowski 


Redakcja i Administracja: P o- 
znań. ul. Dąbrowskiego 77, tel. | 
Red. 90-40, nocny 45-085, Adm. 
93-94, 


CENNIK OGŁOSZEŃ: 


Drobne — po zł 30 za wyraz 
(minimum 300 zł); poszukiwania 
pracy zł 15 za wyraz (minimum 
1150 zł). 


an] 


PRENUMERATA MIESIĘCZNA 


t 120 zł Wpłacać na Konto P. K. O 
iOddz. Poznań nr  V-5626 lub 
iBank Gosp. Spółdzielczego od- 
|dział Poznań Nr 690, | 


WYDAWCA: Nacz. Kom, Wyk | 
Stronnictwa Ludowego. Odpowia. | 
ida za pismo Kolegium Redakcyj- § 
ne, Drukarnia NKW SL. War- | 
szawa. Skolimowska 5 
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Dokąd chory na płuca 


powinien zwrócić się o pomoc? 


Jeśli jesteś chory na gruźlicę lub 


też tylko wydaje ci się podejrzany ; 


długotrwały kaszel, osłabienie, po 
ty noone, dreszcze i spadek wagi — 
pamiętaj, że masz obowiążek zwró 
cenia się do najbliższej Poradni 
Przeciwgruźliczej. 

W Polsce choruje na gruźlicę po 
nad milion obywateli z których du 
Ży procent chorych na gruźlicę o- 
twartą roz$iewa nieraz nieświadomie 


kieuczciwa sekretarka 


w obozie pracy 


Zofia Fejerman, objęła w połowie 
b. roku, stanowisko sekretarza i skarb 
nika razem, w gimnazjum przemysło- 
wym przy Zjednoczeniu Energetycz- 
nym Okręgu Pomorzą Zachodnieś? 
w Szczecinie, Zamiast jednak uczci- 
wie pracować, Zofia Fejernman, poeta- 
nawiła czerpać dodatkowe zyski w 
związku z wykonywaniem czyfnoć- 
ci służbowych, I tak w krótkim czasie 
doprowadziła ona do dość dużego 
manca kasowego, wystawiając tikcyj- 
ne rachunki, księsując je jako orygi- 
nalne į usiłowała przywłaszczyć oko- 
ło 90 m materiału pościelowego. 

Komplet orzekający Komisji Spe- 
cjalnej skierował ją do obozu pracy 
ma okres 12 miesięcy. 


| zarazę. Stykając się w domu lub w 


pracy, a nawet przelotnie w miej 
scu publicznym z chorym możesz u 
lec zarażeniu się gruźlicą. Siewcy 
gruźlicy mieszkają w całej Polsce, 
po całej też Polsce rozmieszczone 
zostały ośrodki walki z tą podstęp 
ną chorobą. Są nimi Poradnie Prze 
ciwgruźlicze. 


W każdym mieście powiatowym 
nie mówiąc już o województwach i 
większych skupiskach ludności znaj 
dziesz Poradnię  Przeciwgruźliczą. 
Wiedz o tym, Że udając się w po- 
rę do Poradni uniknąć możesz 
śmiertelnego niebezpieczeństwa dla 
siebie i swego otoczenia. Poradnia 
powie ci, Że jesteś zdrowy lub też 
wykryje gruźlicę w samym jej po- 
czątku. 

Poradnia  zakwalifikuje cię do 
właściwego leczenia. 

Poradnia przyśle do twego domu 
wywiadowczynię społeczną, która 
na miejscu zbada warunki bytu (w 
razie stwierdzenia gruźl:cy). 

Poradnia umieści twoje dzieci w 
prewentorium, aby je uodpornić 
przed gruźlicą na jaką naraziły się 
przez obcowanie z chorym. 

Poradnia zaszczepi niezakażonych 
członków twojej rodziny przeciw- 


ko gruźlicy. 


Muzeum konia powstanie w Posadowie 


Wobec wzrastającego używania |! ca się do hodowców koni i zaintere 


traktorów i samochodów tak w rol| 


nictwie, jak i w transporcie, konie 
jako siła pociągowa schodzą coraz 
bardziej na drugi plan. Polska jest 
jednak krajem, w którym koń od- 
grywał dużą rolę, zwłaszcza w rol- 
nictwie. Krajowa hodowla koni ra- 
sowych jest słynna na cały świat, 
a już nie można by sobie wyobrazić 
wsi polskiej bez tradycyjnego ko- 
nia chłopskiego. Nic więc dziwne- 
go, że przez stulecia nagromadziło 
się w Polsce, wiele cennych materia 
łów historycznych, dotyczących 
hodowli koni, w postaci książek 
naukowych, obrazów,  rynsztunku 
końskiego itp. 

W celu upamiętnienia oraz zacho 
wania historycznego rozwoju ho- 
dowli koni w Polsce, powstał pro- 
jekt założenia jedynego w swoim ro 
dzaju muzeum konia. 

Jako miejsce najlepiej nadające 
się na muzeum przeznaczono miej- 
scowość Posadowo w woj. poznań- 
skim, gdzie prowadzi się hodowlę 
koni rasowych. 

Muzeum będzie podzielone na 
część naukową i historyczną. 

Pieniądze na przystosowanie bu- 
dynku w Posadowie na muzeum po 
stanowiono zebrać w drodze dobro 
wolnych składek wśród hodowców 
koni, miłośników hodowli koni o- 
raz zainteresowanych osób. Jedno- 
cześnie komitet organizacyjny zwra 


Gminne kąsy kredytowe 


na Pomorzu Zach. 


Na Pomorzu Zachodnim znaj- 
duje się obecnie kilkadziesiąt ban- 
ków ludowych, które jednak nie speł 
niają należycie swego zadania, ze 
względu na duże ich oddalenia od 
wiejskich osiedli. Aby instytucje 
kredytowo - oszczędnościowe mogły 
się należyce rozwijać, winny znaj- 
dować się w gminach, Za:stniał więc 
projekt utworzenia gminnych spół- 
dzielczych kas oszczędnościowo-kre- 
dytowych, w których rolnik mógłby 
składać swe oszczędności, oraz ko- 
rzystać z kredytów na siewy, orki, 
nawozy sztuczne itp. 

“Ogółem w województwie szczeciń - 
skim ma powstać 196 kas. Na cżele 
każdej będzie stał kierownik. wyty- 
powany przez Związek Samopomocy 
Chłopskiej. 


sowanych osób z apelem o zaofia- 
rowywanie eksponatów, książek, o- 
brazów starożytnych, uprzęży, sio- 
deł, podków i innego historyczne- 
go rynsztunku końskiego. 


Poradnia zaopiekuje się tobą i 
twoją rodziną, jeśli pozostajesz w 
domu i okresowo będzie kontrolo 
wać staņ zdrowia, bo gruźlica może 
wybuchnąć i po kilku miesiącach od 
chwili zakażenia. 

Tylko Poradnia  Przeciwgruźli- 
cza zaopatrzona jest w sprzęt diag- 
gnostyczny za pomocą którego z 
całą pewnością można stwierdzić, 
czy gruźlica została już wyleczona, 
czy też wymaga dalszej obserwacji. 
Do Poradni Przeciwgruźliczej mo- 
że udać się każdy bez skierowania 
lekarskiego i każdy zostanie prze- 
Świetlony Rentgenem, bo tylko ta 
metoda jest skuteczną przy rozpo- 
znawaniu gruźlicy wczesnej. 


SW P. 1948 


W ramach akcji odbudowy wsi, 
na ogólną liczbę ok. 32.000 zagród 
wiejskich, Ministerstwo Odbudowy 
udzieliło do końca września r. ub. 
pomocy ynzy odbudowie 24.000. za 
gród. Do chwili obecnej ukończo- 
no już odbudowę ok. 11.500 zagród. 

Budownictwo nowe reprezentu- 
je w powyższych liczbach ok. 1.300 
zagród ukończonych i ok 2.500 za 
gród będących na ukończeniu. 


Największe natężenie robót w od 


| 


budowie wsi zaobserwowano w woj. 


olsztyńskim, szczecińskim i gdań- 
kim (ok. 40 proc.). 

Ogółem ukończono budowę 339 
szkół, w tym 310 szkół powszech- 
nych, w toku budowy znajdują się 


783 szkoły, w tym 693 szkoły pow | 


szechne, 


7000 km linii 


elcrgetyczie) 


8.400 km linii radiofonicznej 


W związku z szeroko zakrojoną | 


na rok 1949 akcją elektryfikacji i 


| radiofonizacji kraju Ministerstwo 


Leśnictwa przygotowuje już 157 tys. 
m. sześc. słupów teletechnicznych i 
energetycznych. 

Słupy te będą impregnowane, co 
trzykrotnie przedłuży okres ich u- 
Żywalności. Z ogólnej ilości słu- 


Skutki niedokłudnego udresu 


W związku z notatką zamieszczoną | pondencji oświadczając 


w Waszym piśmie nr 326 z dnia 
12.12.1948 r. pt.: „Prośba listonosza 
w Koniecpolu* — Dyrekcja Okr. 
P. i T. w Łodzi, po przeprowadzeniu 
dochodzeń ustaliła, że z 4 listów na- 
danych w Upt. Radomsko przez ob. 
St Siwka — 1 list p. a. Nowak Wik 


torii, w, Koniecpol Stary, poczta Ko | 


niecpol, został doręczony właściwej 


adresatce, która ustnie to potwier- | tąd nie była znana listonoszowi. 
Pozostałe 3 listy (w tym 1 | 
polecony) p. a. Nowak Kazia, w. Ko | nionej korespondencji właściwej adre 
niecpol Stary, poczta Koniecpol, zo- i satce jest sam nadawca, który w 


dziła. 


stały doręczone Nowak Kazimierze, 


adres jak wyżej, jednak innej osobie, | lenia komu listy należy doręczyć mi- 


lecz o tym samym nazwisku į imie- 
niu,  Domniemana  adresatka nie 
kwestionowala doręczonej jej kores- 


“m "a 
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5.20 Koncert z Czechosł. 6.00 
Gimn. 6.30 Muzyka, 8.30 „Dzieje jed- 
nego strajku" (XII). 9.15 Inform, 9.20 
PCK. 11.40 Kronika Czechosł. 12-20 
Melodie ludowe. 12.45 Dla wei; Prze- 
gląd prasy, O cięciu drzew owoc. 
Przypomn. gosp. 15.25 Inform, 15.30 


Słuch. dla dzieci. 15.50 Muzyka. 
16.30 Pieśni į tańce Lubelezczyzny. 
17.00 Koncert rozrywk. 17.40 PKO. 


17.50 „Siła i szybkość”. 18.00 Lekcja 
języka rosyjskiego. 18.15 Mozart. 
19.00 Koncert. 22.00 Muz. 


lże treść zawarta w listach częścio- 


pów Centralny Żarząd Przemysłu 
Energetyczneco otrzyma: około 
80.000 m. sześc., Polskie Radio ok. 


28.000 m. sześc., w sumie ponad ; 


400.000 szt. słupów. Jest to mate. 
riał drzewny, wystarczający na wy 
budowanie 7.000 km linii energe- 
tycznej i 8.400 km linii radiofonicz 
nej. 


na piśmie, 


wo dotyczyła jej osoby (zbieg oko- 
liczności) i listy te uważała jako 
przeznaczone dla niej. Listy otrzy- 
mane jednak zniszczyła z uwagi na 
zawarte w nich pośgróżki. 


W czasie dochodzeń ustalono do- 
piero właściwą adresatkę, która do- 


Winnym za niedoręczenie wymie- 


adresie nie podał bliższego okreś- 
mo, że w gromadzie Koniecpol Sta- 


ry zamieszkuje 9 rodzin o nazwisku 
Nowak. 


statni „czas na 
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K H Mu Pept PLIU w 
SZKOLENIE I PRACE 
DZIAŁACZEK ŚL I PSL 


7 bm. odbyło się w Warszawie za- 
kończenie czterodniowej kurso-konte- 
rencji, w której wzięło udział ponad 
60 działaczek obydwóch stronnictw. 

Obecmi na uroczystości: prezes SL 
— min. Wincenty Baranowski i pre- 
zes PSL — Józeł Niećko żegnali ser- 
decznie wracające do prac tereno- 
wych aktywistki, 

Imieniem słuchaczek dziękowała za 
zorganizowanie kureo-konferencji kol. 
Bednarczyk — kier. Wydz. Kob. ze 


Szczecina. 


* k 
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Wczoraj odbyła się w Wydziale 
Kobiecym NKW SL konferencja kie- 
rowniczek wydziałów przy zarządach 
wojewódzkich SL. 


Budownictwo wiejskie 


W dziedzinie budownictwa zwią- 
zanego z kulturą wsi ukończono bu 
dowę 46 obiektów, zaś do wykoń- 
czenia pozostaje jeszcze 155 obiek- 
tów. Ponadto prowadzi się odbudo 
wę w 128 majątkach zarządzanych 
przez Państwowe Nieruchomości 
Ziemskie oraz ukończono 7 obiek- 
tów, przeznaczonych na cele opieki 


SIIR: 
LEU 


ONINICTWA 
DOW EGO 


Posłanka Zofia Tomczykówna į zast, 
kier, wydz, Halina Murawska, *%ma- 
wiając plan pracy 1 sprawy organi- 
zacyjne, podkreśliły, że jednym z głów 
nych zadań działaczek SL, jest do- 
tancie mie tylko do gromady, ale do 
każdej chałupy wiejskiej. 

W celu uświadomienia kobiet, w 
óromadach powinny być urządzane w 
niedzielne popołudnia pogadanki na 
tematy: społeczno-polityczne, spółdziel 
cze ustawodawstwa, zdrowia na wei 
i in. 


KONFERENCJA WE WROCŁAWIU 


We Wrocławiu odbyła się konfe- 
rencja plenum wojewódzkiego zarzą- 
du SL z udziałem prezesów, sekreta- 
rzy pow. zarz., przewodniczących i 
wiceprzewodniczących PRN, «taro- 
stów i wicestarostów eselowców 

Referat polityczny wygłosił dele- 
gat NKW SL poseł St. Jurkowski Po 
sprawozdaniach z półrocznej działal- 
ności zarządu woj. SL i komisji re- 
wizyjnej, dyskusję podsumował pre- 
zes Grochaleki. 

Ze sprawozdań powiatowych ośrod- 
ków organizacyjnych SL wynika, że 
w powiecie trzebnickim zelektryfiko= 
wano ponad plan 4 wsie, w Gaworzy= 
cach przekroczono zaplanowaną nore 
mę uprawy lnu i buraka cukrowego. 

Sprawy administracyjno-samorządo. 


|we omówił sekr, pow. zarz. — Suro- 


społecznej (w toku budowy — 51). | wiec. 


„TY NIE WIESZ 
KTO JA JESTEM!* 


Na szlaku Sanok — Krosno ist- 
nieje stacyjka kolejowa Zarszyn. 
Ma ona jedną poczekalnię trzeciej 
klasy, gdzie w grudniu, pomimo mro 
zów, nie wprawiono jeszcze dwóch 
szyb do szklanych. drzwi wejścio- 
wych. Mroźne powietrze odświeża 
pasażerów czekających w poczekal- 
ni, którzy muszą czekać stojąc, bo w 
poczekalnj znajdują się dwie nie- 
duże ławki, na których może usiąść 
zaledwie kilka osób, 


Na stacji tej panuje niezwykły 


| ruch. Nabycie biletu sprawia wiel- 


kie trudności, zwłaszcza w środy 
i piątki, gdy mnóstwo pasażerów, 
wśród nich gospodarzy wiejskich, z 
odległych stron, udaje się w te dnie 
pociagiem na targi do Sanoka, Ka- 
sa biletowa jest zawsze tak krótko 
otwarta, że wielu pasażerów nie mo- 
że wykupić biletów, Wsiadając bez 
nich narażeni są na różne nieprzy- 
jemności, 

Wszystko to dzieje się dlatego, że 
na stacji kolejowej w Zarszynie, jest 
podobno aż trzech zawiadowców, a 
najbardziej znanym jest Surowiak, 
któremu nie podoba się teraźniejszy 
ustrój Polski. Nienawidzi on dzia- 
łaczy demokratycznych i utrudnia 
im w najrozmaitszy sposób nabywa- 
nie biletów mies'ecznych. Tłumaczy 
się, że nie może wydać biletu, bo 
kasę obliczył albo że nie ma usta- 
wy, a w ogóle odnosi się do nich 
złośliwie, W Urzędzie Ruchu wy- 
daje sie bilety tylko tym obywate- 
lom, którzy mają okrągłe, gładkie 
twarze, pulchne rece i pachną wodą 


„DZIENNIKA LUDOWEGO" 


į Przypominamy naszym Prenumeratorom, iż w dniu 15 stycznia br. 


upływa ostatni 


przyjmowania 


termin 


prenumeraty 


PRZEZ POCZTĘ 
na miesiąc luty 1949 roke 


Należy natychmiast wpłacić prenumeratę w urzędzie czy agencji 


pocztowej, względnie u listonosza 


Prenumerata miesięczna wynosi obecnie 120 złotych. 
Prosimy o jednanie nowych prenumeratorów. 
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kolońską, Tylko tacy obywatele nie 
czekają na bilety w poczekalni, lecz 
nabywają je bez trudności w Urzę- 
dzie Ruchu, 

10 grudnia ub, r, jeden z obywateli 
stał długo przy zamkniętym okienku, 
chcąc kupić bilet do Sanoka, pociąg 
nadszedł, a obywatei biletu nie otrzy 
mał. Spróbował on udać się de 
Urzędu Ruchu. Pan zawiadowca po 
witał go słowami „Marsz mi 
stąd, bo ty nie wiesz, kto ja jestem", 

23 grudnia znów tak wydawane 
bilety, że kilka osób nie otrzymało 
ich wcale, a jeden z pasażerów otrzy 
mał' bilet nie tam, dokąd żądał i w 
drodze oprócz nieprzyjemności. mu- 
siał dopłacić 200 zł, 

Te dziwy Ziemj Sanockiej ze 
stacji Zarszyn podaje się do wiado- 
mości Dyrekcji Kolei Państwowych, 
aby pouczyła żawiadowcę Surowia= 
ka, że „nie nos do tabakiery, lecz ta- 
bakiera do nosa". 


OBSERWATOR F. W. 


Km. 363/48. 
Obwieszczenie 


o licytacji ruchomości 


Komornik Sądu Grodzkiego w Ware 
szawie, rewiru VII, mający swą kan- 
celarię przy ul. Nowogrodzkiej nr 4, 
m. 4, podaje do publicznej wiadomoś 
ci, że na zasadzie art. 602 k. p. «e. 
w dniu 13 stycznia 1949 r. o godz. 
12-ej, w lokalu domu przy ul. Siene 
kiewicza ar 4, odbędzie się licyłae 
cja ruchomości Sp. „Współpraca“, 
składających się z mebli biurowych, 
ma rzecz firmy „Adrem”, oszacowae 
nych na ogólną eume zł 90.000.—. 

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji na miejscu czynności 

Warszawa, dnia 21.XI1.1948 r. 

Komornik 
30-R 


OGŁOSZENIA DROBNE 


HANDLOWE 


MŁYŃSKIE maszyny i wszelkie arty- 
kuły młyńskie — techniczne poleca 
Eugeniusz  Pałaszewski, Warszawa. 
Pankiewicza 4, tel. 888-87, Poznań- 
ska 38. | 1z 


z 
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MapaZiemi Rzeszowskiej a rzeczywistość 


(Od naszego wysłannika) 


"W programie noworocznym Pol- 
skiego Radia była bardzo ciekawa 
1 pouczająca audycja, poświęcona 
kalendarzowj roku ubiegłego. Po- 
dobnie jak kalendarz uzmysławia ca 
łoroczny dorobek i mapa, Taką wła- 
śnie mapę, obejmującą wojewódz- 
two rzeszowskie, widziałem w koń- 
cu grudnia ub, roku, Cóż na niej by 
ło szczególniejszego? 

Poza granicami powiatów i nazwa 
mi znaczniejszych miejscowości, co 
widać na każdej mapie, były tam 
krążki różnej barwy, Jedne z nich 
oznaczały członków Spółdzielni Bu- 
downictwa Wiejskiego „Samopomoc 
Chłopska", inne — wytwórnie, ja- 
kie oddział rzeszowski tej instytucji 
prowadzi na swym terenie. Patrząc 
więc na mapę, wiemy nie tylko, ilu 
członków spółdzielnia ta liczy i ile 
posiada wytwórni, ale gdzie się j te 
wytwórnie i członkowie znajdują. 

Bardziej interesujące były na niej 
obrazki domków, którymi wylep:o- 
ne są powiaty: Mielec, Krosno, Dę- 
bica į Rzeszów, Są to zagrody, wy- 


kończone przez tę spółdzielnię w u- 
biegłym roku w liczbie 302. Budo- 
wano po prostu całe wsie, które — 
jak Zimna Woda — powstały na grun 
tach poparcelacyjnych, bądź też uleg 
ły w czasie działań wojennych znisz 
czeniu, jak Łysa Góra, 

W roku ubiegłym rozpoczęto rów- 
nież budowę dalszych 435 zagród, 
tym razem w powiatach wschodnich 
województwa: sanockim, przemy- 
skim, jarosławskim i lubaczowskim. 
Z tej liczby  podciągnięto już pod 
dach 300, a zafundamentowano 135 
zagród. Gdy pogoda dopisze, to i ta 
reszta zostanie wykończona. 

Tak więc ta specjalna mapa Ziemi 
Rzeszowskiej orientuje widza zu- 
pełnie dokładnie w działalności SBW 
na tamtejszym terenie. 

Dla zestawienia tego, co było na 
mapie, z rzeczywistością, udaliśmy 
się do wsi  Sobiesin, gm, Munina. 
pow, Jarosław, gdzie stoi pod da- 
chem 20 ładnych domków, budowa- 
nych z cegły, krytych dachówką. 
Każdy domek obszerny — poza staj 


Go robi spółdzielnia w Wiśniewce? 


Wiśniewka: Staraniem Gminnej 
Spółdzielni Samopomoc Chłopska 
w Czernicach została w Wiśniewce 
otwarta nowa placówka gospodar- 
cza — gorzelnia. Spółdzielnia wyka 
zuje już bardzo Żywotną działal- 
ność. Po uruchomieniu gorzelni w 


MiS „Narew” 
pod flagą G,A.L.-u 


Decyzją Ministerstwa Żeglugi, sta- 
tek motorowy „Narew*", którego odbu 
dowa zakończy się wkrótce na Stocz 
ni Gdańskiej, został przydzielony do 
eksploatacji przedsiębiorstwu G.A.L. 

M/S „Narew* jest to statek przy- 
brzeżny 0 pojemności ok. 400 BRT, 
nadający się do transportu ładunków 
masowych, głównie węgla i rudy, Kur 
sąwać będzie między portami pol- 
skimi i Szwecja. 

Statek został wybudowany w roku 
1938 i nosił nazwę „Renate”, Zatopio 
ny w czasie wojny na Zalewie Szcze 
cińskim, został wydobyty i wyremon 
towany, Prace remontowe objęły m. 
in. wymianę ok, 35 proc, blach po- 
szycia, naprawę maszyn oraz odbu- 
dowę pomieszczeń i urządzeń we- 
wnętrznych į pokładowych. 


| | brodziejstwem 


Potulicach i otwarciu 5 sklepów 
przystąpiła w ubiegłym roku do 
remontu gorzelni w Wiśniewie. Re 
mont, bardzo zniszczonej gorzelni 
rozpoczęto w czerwcu ub. roku. Du 
žo prac wykonano we własnym za- 
kresie. Jest to niewątpliwie wielka 
zasługa robotników oraz gorzelnia 
nego Grzebity. Obeonie gorzelnia 
zatrudnia 8 osób i planuje wypro- 
dukować 80.000 litrów 100 proc. 
spirytusu — do czego trzeba prze- 
robić 800 ton ziemniaków. Gorzel 
nia zaopatrzona jest w węgiel, wśród 
miejscowych ehłopów zakontrakto 
wano 38 ha ziemniaków. W okre- 
sie jesiennym zaorano jednym trak 
torem 75 ha u chłopów mało- i śred 
niorolnych. Po otrzymaniu drugie 
go traktoru projektuje się zlikwi- 
dowanie przeszło 100 ha odłogów. 
Uruchomiono skup makulatury, 
skup zboża, sprzedaż węgla i na- 
wozów. 


Jako plan na rok 1949 wytyczo- 
no sobie przejęcie młyna, urucho- 
mienie mleczarni, piekarni, oraz od 
budowanie zniszczonej stolarni me 
chanicznej. Spółdzielnia ma więc 
szeroki zakres działania i jest do- 
społeczeństwa na- 
szej gminy. Liczy ona obecnie prze 
szło 230 członków. (tz) 


mieszkalne (kuchnia j pokój) i obszer 
ny strych, który na razie zastąp. sto 
dołę. Domki będą zamieszkane na 
wiosnę, A czy w jesieni będą przy 
nich sady owocowe? Powie nam to 
jesień 1949 roku, 

e | i J. MIS, 
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Wśród w:itiu życzeń, które redakcja 
nasza otrzymała z racji Nowego Ro- 
ku z kraju į z zagranicy znalazło się 
również życzenie naszego stałego 
czytelnika z Bełgii, ob. St. Kowal- 
skiego, którego podobiznę reprodu- 


kujemy, 


Organizowanie wsi 


nią, oborą 4 śpiżamią mieści 2 izy SAMOPOoMOcowych Lubelszczyzny 
W Wojewódzkim Lubelskim Zarzą- |przez racjonalne żywienie inwenta » 


dzie Związku 
skiej, powołamo do życia komisję weż 
samopomocowych. Zadaniem tej komi 
aji będzie przyśpieszenie organizowa- 
nia wsi samopomocowych. Podobne 
komisje utworzono również we wszyst 
kich powiatach. Do zadań komisji 
m.in. należy typowanie wsi na wsie 
samopomocowe. Dotychczas wytypo - 
wano na terenie Lubelszczyzny — 
28 wsi. Przy typowaniu brane jest 
pod uwagę uspołecznienie mieszkań- 
ców, liczba mało- i średniorolnych go- 


W 1949 r we wsiach samopomaco 
wych przewidziano: wybudowanie 
12domów ludowych, 4 budynków szkol 
nych, 2 ośredków zdrowia, łaźni í 
piekarni, -Elektryiikacja obejmie 15 
wsi, z tego w dwóch już się zakłada 
instalacje świetlne, a do 13 prze- 
ciąga się linie wysokiego napięcia. 
W dwu wsiach prowadzone są prace 
melioracyjne, we wszystkich wsiach 
zorganizowano ` ośrodki maszynowe. 
Prowadzone są również zajęcia świet- 
licowe, organizowanie bibliotek j czy- 
telni oraz chórów i kółek artystycz- 
nych. 


Głównym zadaniem wsi samopomo- 
cowych będzie podniesienie wydaj - 
ności zbiorów przez racjonalną go- 
epodarkę polową oraz podmiesienie 
hodowli krów i trzody chlewnej 


Rozbudowa morskiej sieci syonalizacyjnej 


Zniszczona niemal doczczętnie w 
czasie wojny 6ieć sygna'izacji mor - 
skiej na Wybrzeżu, której istnienie 
jest niezbędne dla zapewnienia etat- 
kom warunków bezpieczeństwa że- 
$lugi, doprowadzana jest stopniowo 
do należytego stanu. Sygnalizacja 
świetlna znajduje wię już na całym pol 
skim wybrzeżu Bałtyku na odpowied 
nim- poziomie.: : "Czynne '64. ++ latarnie 
morskie: w Gdańsku, Jastarni, He - 
lu, Szwedzkiej Górze, Władysławo - 
wie, Rozewiu, Stilo, Jarosławcu, Ko- 
łobrzegu i Świnoujściu. Latarnia w 
Niechorzewie, znajduje się w odbudo- 
wie, Prócz tego światła sygnalizacyj- 
ne zostały umieszczone na nabieżni- 
kach, stawach, obiektach porto - 
wych oraz na nocnych pławach 
świetlnych kierunkowych i wrako - 
wych. Latarnia morska Stilo otrzy- 
mała również nowe urządzenia mgło- 
wo « dźwiękowe. 

Oprócz sygnalizacji świetlnej, czyn- 
ne są na Wybrzeżu powietrzne 6y- 


gnały dźwiękowe, zainstalowane 
Gdyni, Rozewiu, Władysławowie, He- 
lu, Kołobrzegu i innych punktach. 


W miarę nadchodzenia zamówio- 
nego za granicą sprzętu, uruchamia się 
stopniowo również morską syśnałi - 
zację radiową. W ciągu naj- 
bliższych pięciu lat mają być stwo- 
rzone 3 zespoły, złożone z trzech 
radiolatarmi każdy, które zapewnią 
statkom na morzu możliwość dokład- 
nego ustalamia pozycji drogą radio - 
wą. Dodatkowa radiolatannia w Gdy- 
ni przewidziana została dla prowa- 


dzenia statków od Helu do Gdyai. 


Uruchamia 6ię także stałą łączność 
radiową między kapitanatami po- 
szczególnych portów a statkami * tow 
dziami piłotowymi ma morzu. Prze- 
widuje się również łączność radio- 
wą pożammiczych ośrodków porto» 
wych, ze znajdującymi się w akcji 
statkami j wozami pożarniczymi, 


! 1948, 
, miopłodach, 


apodaretw oraz rozwój i działalność  DICCYPSPATaC 


| spółdzielni. 


Samopomocy Chłop - |rza. 


W celu odpowiedniego przygotowa. 
nia przewodniczących oraz instrukto- 
rów, pracujących dla wsi samopomoe 
cowych, przewiduje cię zorganizo e 
wanie specjalnych kursów. 


PUSEŃKCH 
K KRAJU 
su 

@ W ramach współzawodnictwa 
terenowy  wojewódz- 
kiego pełnomocnika Rządu dla spraw 
podatku gruntowego w Krakowie 
wywiązał się ż zadeklarowanych 
zobowiązań realizując w 100% pian 
inkasa podatku gruntowego za rok 
tak w gotówce, jak i w zie- 
Obecnie w stadium 


|końcowym znajduje się likwidacja 


zaległości z lat poprzednich, (w) 

C' Krynica, jedno z największych 
i najlepiej urządzonych uzdrowisk 
polskich, podjęła starania o przesze- 
regowanie jej jako jednostki samo- 
rządowej do grupy miast liczących 
ponad 10.000 mieszkańców. Krynica 
liczy coprawda tylko 5 tysięcy miesz 
kańców, jednak rokrocznie przewi- 
ja się przez to zdrojowisko ponad 
60 tysięcy kuracjuszy, Krynica po- 
siada ponadto wiele przedsiębiorstw 
i zakładów komunalnych, jak włas- 
ną rzeźnię, wodociągi, zakład oczysz 
czania miasca, zawodową straż pożar 
ną i własną sieć komunikacyjną. (c) 

© Współzawodnictwo pracy, szcze 
gólnie rozszerzone w ramach wyko- 
nywanych zobowiązań, doprowadzi- 
ło do przedterminowego wykonan:a 
planów produkcyjnych we wszyst- 
kich przemysłach woj. krakowskie- 
go. .Roczny plan wykonał jake 
pierwszy przemysł konfekcyjny. za 
nim fabryki chemiczne, metalowe, 
drzewne, przemysł naftowy, skórza- 
ny, elektrotechniczny, W przemy- 
śle węglowym tylko dwie -kopalnie 
nie wykonały jeszcze planu rocznego. 

© vw Krasnymstawie czynne są 
dwa przedszkola — jedno prowadzo- 
ne przez Powiatowy Komitet Opieki 
Społecznej, istniejące już od kilku 
lat į skupiające 86 dzieci w wieku 
od 4 do 7 lat, drugie przedszkole u- 
ruchomione zostało przez Inspekto- 
rat Szkolny dopiero w tym roku, 
Dzieci z pierwszego przedszkola po- 
dzielone są na dwie grupy według 
wieku, a rodzice ich płacą około 260 
zł miesięcznie. resztę wydatków po- 
krywać „C.„*K. 406Sw <ZSsATUEZA 
przedszkola korzysta 50 dzieci. (c) 
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imowe zawody moteli lataiących 


Skrzydlata czołówka 


JECHALI się ze wszystkich stron 
Polski, aby na szarym od szro- 
nu lotnisku zdać ważny dla nich egza- 
min. W niebo pokryte ciężkimi chmu- 
rami, z zapartym tchem, patrzy gór- 
nik z kopalni „Kuurów” i mały uczeń 
z Poznania oraz student z Wrzəsz:za. 
— „Dobrze lata, nie ma co mó- 
wié" —, stwierdzają zgodnie. śledząc 
lot błękitnego modelu. 

Tegoroczne zawody modeli szybow 
cowych 64 u nas pierwszą tego ro- 
dzaju imprezą. Wzorem Związku Ra- 
dzieckiego TMP, zorganizował je zi- 
mą, aby przekonać cię, jak wypadają 
próby lotu w ciężkich warunkach at- 
mosłerycznych i aby upewnić się, co 
jest silniejsze — zimno., czy entu- 
zjazm młodzieży. 

Wystarczy już z daleka spojrzzć na 
lotmialko, aby przekonać się, że 2a- 
pał młodych modelarzy zwyciężył. 75 
zawodników, 96 modeli mieniących 
się różnobarwnymi skrzydłami, eetki 
rozgorączkowanych „kibiców 


Sta 6 CSI 


„Uwaga, uwaga — Juszkiewicz mo- 
że wychodzić na etart' — wołają cd 
strony kolegium sędziowskiego; po 
chwili zawodnik biegnie po lo-nisku 
ciągnąc linkę. Szybowiec wzbzja się 
wysoko w górę, linka spada i zaczy- 
na się najważniejszy moment. Wszys- 
cy patrzą na wskazówkę eztopera. 

10 sekund, 20, 30.. wyniki są bar- 
dzo różne, W pierwszym dniu zawo- 
dów rekord nałeży do ucznia z Ra- 
domia, Ryszarda Czwartosza į wy- 
nosi dla szybowca szkolnego „typu 
Wiarus 5* — 360 sekund. 


— Być może, że lepszych wyników 
nie będzie — objaśnia nas młody 
ZMP-owiec, kolega Mirosław Borzęc- 
ki, projektodawca modelu typu „Wia- 
rus'. Kol. Borzęcki ma dwadzieścia 
bat, jest z zawodu elektromon.erem. 
— „Te ezybowce — to moja pasja od 
wielu lat" — zwierza się z uśmiechz2m 
— „o miozym innym nie mogę spokoj 
nie myśleć, Uczę się wszystkiego z 
myślą o tym, co nowego zastosuję do 


1 lewych modeli”. 


Przed wojną tacy jak robotnik Ba- 
rzęckń, mie mieli wielkiego pola do 
popisu, Nikt nie ułatwiał nauki. 

Taki ma przykład górnik z Rybni- 
ka Jan Depta, na pewno nigdy nie 
przyjechałby do Warszawy na kon - 
kurs modeli — choć przecież od 15 
lat pracował nocami nad ewymi mo- 
delami — obliczał, kreślił. Dziś ma 
ponad 30 lat į wreszcie mógł być tu- 
taj i pokazać, jak pięknie z jego epra 
cowanych rąk wylatuje Błękitna” - żół- 
ty szybowiec. 

WA kolory — żółty i niebiesłki 
są barwami Rybnika, Szczególnie 
silnie umiłowała tam młodzież szy- 

bownictwo. Do zawodów stanęło z 
Rybnika aż 16 zawodników z 32 mo- 
delami, w tym 2 kobiety — Czesła- 
wa Chrzanowska i Krystyna Skabian- 
ka — córki robotników, ZMP-ówki. 

„W całe dobrze poleciał' — stwier- 
dza z dumą kierownik ekipy i dusza 
rybniokich modelarzy Fryderyk Szy- 
mura — „biegnij Gustlik, popatrz ile 
się trzymał". 

Okazuje się, że był to model człon 
ka ZMP Juliana Borowskiego z Gdań 
sda — Wrzeszcza, który uzyskał 
piękny wynik 101 sek. 

Co chwila ktoś biegnie z linką, co- 
raz to nowe modele jak latawce krą- 


żą w powietrzu, Wszyatko to robiło | 
by wrażenie niefrasobliwej zabawy, 
gdyby nie przejęte twarze nie ty!ko 
młodzieży, ale i instruktorów. 

Bo ezybowniotwo modelowe — tak 
zwane małe lotnictwo — to bardzo 
dobra zaprawa. podstawowa szkoła 
do lotnictwa wielkiego, prawdziwego. 
Modelarstwo daje młodzieży wiele 
cennych wiadomości z zakresu mecha 
niki, towaroznawstwa, a nawet me- 
teorologii i fizyki. 

Hasło upowszechnienia modelar - 
stwa szybowcowego realizuje wśród 
młodzieży przede wszystkim ZMP (w 
ścisłej współpracy z Ligą Lotniczą) 
oraz „Służba Polsce". Elitarny i nte- 
dostępny dawniej sport į umiejętność 
udostępiony został całej młodzieży 
robotniczej i chłopskiej, 

O tym, jaki jest stosunek mło- 
dzieży do modelarstwa szybowcowe- 
go i ezybowmictwa mówią najlepiej 
cyfry, choćby z obecnie 'trwających 
zawodów. Drogą eliminacji zgłoszona 
do zawodów ponad 140 kandydatów, 
a to są przecież najlepei z najlep - 
szych. Do zawodów stanęło 75 za- 
wodnikków. Wielu z nich pracuje, a 
mimo to potrafią ze swego pracowite- 


go Życia jakoś „ulkręcić" kilkadzie- 
siąt a i nierzadko kilkaset godzin, 


| 


alby model wyszedł jak najlepiej. jak 
najokazalej. 

I nie idą na marne wysiłki „skrzy> 
dlatych* entuzjastów. (Połskie szy- 
bownictwo, polskie modelarstwo ma 
już za sobą bardzo, poważne osiąśgnię 
cia, Zientek, Kępówna, Gadomski, kon 
struktor maleńkich silników — to 
mazwiska znane już re tylko w kra- 
ju, ale i za granicą. Jeździłi polscy 
modelarze na zawody do Pragi, Nie 
mą miesiąca, aby nie zabłysnął no- 
wy talent aa szybowcowym niebie. 
Szkolenie, prowadzone przez ZMP, 
Ligę Lot. i „SP” mie idzie na marne, 
rosną szeregi młodych pionierów lot- 
nictwa, pilotów szybowcowych, mo- 
delarzy, 

Mimo, że w górze jest zimno, twa- 
sze uczestników są coraz płomien = 
uwiejsze, Zawody trwają. Z boku zry- 
wa się z warkotem wielki odrzutowy 
model. Pierwszy, który lata bez 
uwięzi. 

To jeszcze jeden nowy sukces pol- 
skich modelarzy. Jego konstruktor 
ZMP-owiec z Poznania, Tomaszewsgi 
ma powód do słusznej dumy. 

Pierwszy zimowy egzamin przy * 
złych konstruktorów i lotników, stu- 
diujących ABC lotuictwa — dał wy- 
nik celujący. 


